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iemi ac |” PC 6 LO ER "APO mig Warszawa, 21. 9. (Od wł. kor.) „12.000 złotych, pobramych przez ka- 

tania Ener 8 aiw EA e BUSOŁ En EN = Ers Urząd Śledczy został zawiadomiony, |siera 

< "SH i a 7 JEŻE” y ' iż z kasy biletowej na Dworcu Gdań- za bilety, 

baskijsk l ` 4 skim skradziono Kradzieży dokonano zapomocą wła- 

lo wielk U f większą sumę gotówki. Imanta do kasy. Pierwsze śledztwo 

iatem | | | Kradzieży dokonano w nocy. Łu- |nie natknęło się na ślady sprawców 
"HACAT" REŻ a, j pem włamywaczy padło niespelna |naradu. 
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Groźny morderca w ręku policji. 
Dramatyczne aresztowanie bandyty. 
Policji tutejszej udało się pochwycić | którzy Strzyżewskiego pochwycili 
w swe ręce niebezpiecznego bandy-|i obezwładnii w łóżku. Bandyta 


cego na swem sumieniu wiele napa» |przy nim 
dów rabunkowych dwa nabite rewolwery 
Ì parę morderstw, i wiele amunicji. Strzyżewskiego 0- | 


ym 


Ą ulicy Burakowskiego 8, Późną nocą |cznym komwojem do więzienia śled- 
zchodzą W Angliji odbywają się obecule |mogących rozwinąć szybkość 80 kim, do mieszkania weszło czego. 
egz ry, w których bierze udział | na godzinę. (ip) PEPE 


eboje“ Mit szybkobieżnych tanków, 
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Warszawa, 21. 9. (Od wł. kor.).l1 załatwianie pilnej korespondenzji 
Odpowiedź płk. wyżła Scieżyńskiego na W warszawskiej dyrekcji pocztowo- | wyborczej. Podobne biurą zostaną 


sé 
obrazę w „Robotniku*. telegraficznej urochomione zostało |zorganizowane we wszystkich mia- 


$ 


Oraj o godzinie 11 w bufecig sej- |zaś jego towarzysze rzucili się na p, |X0. Zadaniem tego biura jest doko- | mstrukcje zostaną wysłane 
m doszło do ostrego zajścia. |Ścieżyńskiego z krzesłami i talerza- |Nywanie ksi 


Rok VI, Ń 259, Łódź, Niedziela 21 września 1936 r, 


s Angielskie manewry. . NIAMANIE na dworu Gdgńskim w Warszawie. 


 Aeroplany na usługach mody. 


Warszawa, 21. 9, (Od wł. kor.).| sześciu uzbrojonych wywiadowców, | 


~ ż - z $ A i 
tę Andrzeja Strzyżewskiego, mają- |próbował stawić opór. Znaleziono 


Bandyta skrył! się w melinie przy |kuto w kajdany J odstawione pod ii| 


becnie codziennie samolotami z Pe- 
ryża do Londynu, aby tam demon- 
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Ucieczka groźnych zbrodniarzy 


z więzienia w Kaliszu, 


Łódź 21 września. Ubiegłej nocy |odsiadujących karę za wielokrotne 


farszawa. 21. 9. (Od wł. kor.).|kowski wyjął z kieszeni rewolwer. |specjalne bluro pogotowia wyborcze- |stach wojewódzkich. Odpowiednie Wojewódzki Urząd Śledczy w Łodzi |napady rabunkowe z bronią w reku, 
GE e z cen-|zawiadomiony został o zuchwałej u- 


cłeczce z więzienia kaliskiego 


Pożywającego w gronie kilku b.|mi. P. Ścieżyński zawołał: pllnych połączeń telelonicznych —:0):— czterech groźnych bandytów, 
vki ów PPS p. Niedziałkowskiego, — Panowie, ja jestem sam I 
; tiora „Robotnika”* podszedł ra- nie posladam broni! 


| dyrektor agoncji „lskra" plk | Wobso tego sam p. Niedziatków- Aresztowanie szajki, fałszerzy 


PłelŚcieżyński 1 zwracając slę |ski powstrzymał zapędy swych © | 
rzekł: brońców. 
A Pan mnie obraził osobiście Jeden z przedstawicieli ajoncyi 
E tiejszyyn „Robotniku'”! prasowych, niejaki Weintrob; widząc | 1 iR ; A 
b tych słowach płk, Wyżeł Ście- |awanturę, zomdlat 1 upadł pod stół. 


banknotów. 


I LWOWEN -įmi-siami  przepiłowali kraty” okien: 
ejne | po sznurach, skręconych £ pór 


Przed tekstem £ L I-a strona 35 gr. 
za w. m/m 1 łam, strona 6 lam; w 
tekście 35 gr.; nekrologi 20 gr.; za 
zwyczałne 25 gr.; drobne 12 gr za 
wyraz; dla poszukujących pracy 
10 gr; najmniejsze ogłoszenie 
1.20 zł.; dia bezrobotnych 1 zł. 
Ogłoszenia dwukolorowe o 50 proc. 
drożej; ogłoszenia zagraniczne | 
trójkolorowe o 100 proc, drożej. 


Za termin druku administracja nie 
odpowiada. — P, K O. Nr. 65009, 


Paryskie manekiny udają się o0-|strować bogatym klientkom ostatnie 


| 


ja mianowicie: 26-letni Lucjan Chrust, 


d uderzył b. posla Niedziwiko= |Na sati zaczęło się zamięszanie. 
lego laska, poczem ją odrzucił. | . Redaktor Ścleżyński udal się do Warszawscy kolporterzy falsyfikatów 
y człowi Na pomoc stolika klubu B, B., poczem „opuścił | Bib 
4 Medziatkowskiemu rzucili stę b. |salę. Zajście to było szeroko ko- unieszkodliwieni. 
zydła. Wwie socjalistyczni Baranowski, | Warszawa, 21. 9. (Od wł. kor.):,kę, zawierającą Kulparkowie pod Lwowem. 
trona mędjczyk | Żuławski. P. Niedzał- W domu przy ulicy Miłej 34 funkcio- 2000 sztuk W jednej z will tego letniska znale- 
X:0:X narjusze Urzędu Śledczego zaaresz- |bardzo dobrze podroblonych stuzło- |ztono doskonale zakonspirowaną fa- 
towali tówek. brykę fałszywych stuzłotówek, 
oma | Mordkę Świecę 1 Markusa Pelza, Równocześnie na polecenie policji Skoniiskowano 
Banani Mawi nand | fi II (WODO W OSTANIE podejrzanych o fałszowanie bankno- |warszawskiej przeprowadzono rewi prócz prasy Í klisz | 
1 tów stuzłotowych. zję w, mieszkaniu Pelza we Lwowie olbrzymie ilości papieru  banknoto= 
Podczas rewizji znaleziono waliz- li w wego. Dotychczas nie zdołano 
a aresztowany w Wi nie, i stwierdzić jakie flości falszywych 


Warszawa, 21. 9. (Od wt. kor.).|tów, Zbrodniarz przekradał się z 


eka“, Kraj po poludniu aresztowano |miasta do miasta piechotą, rozgląda- rod podrozaie po Suropie 


y Edyty: Plinie przy ulicy Dabrowskiego 5 |jąc się przytem na wszystkie strony, 
ów, Munta Pakulskiego, sprawcę Gdy wszedł do mieszkania, silny od- | 
czę z bwałego napadu rabunkowezgo |dział policji otoczył dom i 

kladzie nasion Zygmunta Kobo- obezwładnił Pakulskiego, 
błałych PłAlcje Jerozolimskie 37, o szem |który usiłował stawić opór. 


“donosilo, Pakulskiego przywieziono wczc- | 
ulski po dokonaniu zbrodni w |raj wieczorem pod sfiną eskortą do 
zwaie, ukrywał się jakł$ czas.| Warszawy. Pakulski 

wyjechał do Wilna, celem przyznał się 

Aula potrzebnych mu  dokuman-ldo popełnionej zbrodni. 


Henry Ford (pośrodku) bawił GA pare Europy, Czy przyjedzio do 


niedawna w Paryżu, obecnie zaś (Polski, jeszcze niewiadomo, (b) 
przybył do Berlina, by poznać tę 
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straszna śmierć kolejarz) 


pod kołami pociągu, 


Łódź, 21 września. W dniu wczo- |już wyskoczyć z drezyny. Nastąpił- 
rajszym na odcinku linji kolejowej |ło nieuniknione zderzenie, w rezulta- 
Ozorków — Łęczyca wydarzył się |cie którego Rojecki i Kowalski 
wstrząsający wypadek, Dwaj robot- ponieśli śmierć na miejscu. 
nicy kolejowi 26-letni Jan Rojecki O: Wskutek wstrząsu spowodowane- 
raz 30-letni Jan Kowalski, obaj mie-|- zderzeniem, w wielu wagonach 
szkańcy Ozorkowa, powypadały szyby. Drezyna została 

wyjechali drezyną rozbita doszczętnie, Ucierpiała rw- 
na naprawę toru. Na piątym kilo- |nież nieznacznie lokomotywa. Zwło- 
metrze od Ozorkowa za drezyną u-|ki ofiar wstrząsającego wypadku 
oo e Aes ai ara kaplica polska z pamiątkami |kazał się pociąg osobowy. Zatrzy- |przewiezione zostały do kostnicy 
pko w  Lorćcie,'po królu Janie HI Sobieskim. iwl- |mać go bylo rzeczą niemożliwą, jak | miejskiej w, Ozorkowie 


m m U | mA J 
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tak Wiadóre BL, b slę ró. | | oba rabotnicy nie zdążyli | 


banknotów zdołano puścić w obieg. 

Wraz z fałszerzami aresztowano 
pośredników Tomasza Grabowskiego 
i Adama Jakubiaka w Warszawy, któ 


f irzy od każdego puszczonego na mia- 


sto banknotu otrzymywali 
25 złotych 
prawdziwych pieniędzy, 
Wśród warszawskich posładaczy 


istuzłotówek wiadomość o wykryciu 


bandy I wypusczeniu ZIIA* 
cznej fości fałsyfikatów wywołała 
duże zaniepokojenie, 


są E pjs A t he w 
WPAN AAN, veah 


Sterowlec „Grał Zeppelin“ w dro- |wyraziła z tego powodu obawy, Bzy 
dze do Genewy krążył przez  czeS nie jest to próba, którą w wypadku 
dłuższy nad Alpami Szwajcarskiemi. | wcjry może przynteść  nęntrnirej 
Pewna cześć prasy szwajczreLiej Szwajcarii przykre skutki, tw) 

XOX 


modele mody. Na zdjęciu odjazd 4 
lotniska Le Beurget. (ip) 


21-letni Bazyli Rosołowski, 33-letni 
Piotr Rogacz i 31-letni Zygmunt Złe 
uecki, 

Wymieniona czwórka osadzona by 
ła w dwóch sąsiadujących ze sobą 
celach. Uczyniwszy 

wyłom w ścianie 
odgradzającej cele bandyci wgpółriow 


dartych prześcieradeł opuścili się ną 4 
podwórze więzienne, skąd poprzez 
parkan wydostałń się na ulicę. 

Za zbiegami zarządzono bezzwłm 
cznie 

obławę 
w czasie której przeszukano skrupu= 
latnie okoliczne lasy, co jednak nie 
przyczyniło się do ujęcia groźnych 
przestępców, 

Dalsze poszukiwania za uciekirie. 
rami trwają. 

Jak się dowładujemy Chrust od 
siadywał karę 6 lat ciężkiego włięzie: 
nia. Rosołowski 4 lata ciężkiego więe 
zienia, Rogacz 6 lat ciężkiego wię- 
zenla 1 Zinecki 4 lata ciężkiego więe 
zienia. 

Wszyscy bandyci porzuci! w ią 
sach 

ublory więzlenne, 
co wskazuje na fakt, iż ucieczką bje 
ła planowana już oddawna. 


ir 25% 
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|Wizja wojny przyszłości w „trójką | JI | 
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Naga kobieta na ulicy. 


, R . 
Tragedja chorej niewiasty. 

Łódź, 21 września, Wczoraj uli- 
ca Chłodna była widownią niesty- 
chanego wypadku. 

Oto w godzinach popołudniowych 
na jezdni pojawiła się jakaś 

naga kobieta, 
która biegnąc za dorożką, wydawa- 
ła dzikie nieartykułowane okrzyki 
Ponieważ jasne było, że kobieta 1*st 
niespełna zmysłów — rzucono się w 
pogoń i po chwili ujęto ją. 

Po zarzuceniu jej palta na pety 
odwieziono nieszczęśliwą do II ko- 
misarjatu policji, dokąd wezwano le- 
karza pogotowia dla zaaplikowania 
zastrzyku uspakajającego. 

Wszczęte w tej sprawie 
Włastowe dochodzenie 
wręcz sensacyjne wyniki, 

23-etnla Chana Rachem (tak 
brzmi nazwisko obłąkanej) wskutek 
szeregu kataklizmów Życiowych w 
roku ubiegłym zachorowała na siny 
rozstrój nerwowy, który niebawem 


„o* 


B. senator w wiezieniu. 


Warszawa, 21. 9. (Od wł. kor.. o 


21. należący Are 
Drczdaj został aresztowany b seu Isztowanie nastąpiło na skutek żąda” 
tor Sergjusz Kozicki, [nia prokuratury. 


ocene prat przedwydonizych 


w Tuszynie i Konstantynowie. 


Łódź, 21 września, Prace przed- |borcze, a mianowicie nr. 44, 45 | 46 
wyborcze w mlasteczkach powiatù |Ogólna ilość uprawnionych do wy 
łódzkiego dobiegają już do końca. W |borów do sejmu wynosi 4493, zaś do 
ciągu dnia wczorajszego ukończone |senatu 3214 osób. 
zastały Tuszyn 

spisy wyborców, jzostał podzielony na 2 obwody wy- 
listy zaś wręczone za pokwitowa- | korcze, a mianowicie n. 53 1 54. 
niem przewodniczącym komisyj w (Liczba uprawnionych do głosowania 
Konstantynowie i Tuszynie. Jo wyborów do sejmu wynosi 2110, 
Konstantynów |zaś do senatu 1521 osób. 
pydzielony został na 3 obwody wy- | 


do  Selrobu-Przwicy 


| 
| 
| 


przyprawił 
zmysłów. 
czas w 


ją o całkowitą utratę 


sprawiw= | 


towa”, 


miasta 


natych- 
przymosło 
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P. Wojewoda Jaszczołt 


na wystawie prób i wzorów w Zgierzu. 


Łódź, 21 września, W dniu wczo- |tu — wojewoda łódzki p, Wiłady- 
fujszym powrócił z Warszawy, zdzie |sław Jaszczolt. 


bezpieczeństwa”: 1 
e 
Przebieg ataku gazowego na Radin 
szpitalu dła obłąkanych 1 a 
; ; s Radom, 21 września, 

Maj > Misa; jed boj i kę dany od kilku dni próbny atak gazo-|zu, głośno stuk: 
manaia Lyn a gór Zak |wy na Radom i ol 
zaś a> pożeoacza dj e Sezai wieczorem próbą Druga bomba, tym razem "A ą 
wage? lain wiedziawycy = © | ści drużyn przysposobienia przeviw- rzucona została u wylot 
ży IN mao rycziaje rodetce e Peja. | gazowego. Na dany przez syreny | Żeromskiego. W godzinach 
mosi h irna opk a `ta, | fabryczne sygnał miasto pogrążyło |Fłudniowych mastąpił „atak“ 
Ka RATY aR, 01S rara * się w ciemnościach, elektrownia bo- na Zagożdżon, AD 
zła. Znalazłszy się więc w Ciężkie wiem natychmiast wyłączyła piad. W godzińach wieczorowych Me 
warunkach PAESZCH WORKI Ra- | Zauważyć jednak należy iż wbrew | zwykłym ślśrmie n istapi? nowy ah a 
chem usiłowała pozbawić się życia i oczekiwaniom 1 dokładnym iństruk= |cskadry „nieprzyjacielskich* Sanai 
Owa |cłom, nie wszystkie światła zostały |tów, Dostępu do brons mne, lec 

crucia e DOS wawa. vogaszone lub ukryte. Pomiiając |tym razem baterie artyletji prz% manie = 
Przytomność umysłu motorniczego fakt, iż w wielu mieszkaniach pry= |lotniczej 1 oddziały ciężkich MIŚ i 
ranodiogia wypaókow! 1 kobieta ',|watnych jarzyły się przez mieza-|nów maszynowych, ustawiono RAR tem po 
WY «py Poczęna Panpi = |stósięte okna światła, stwierdzić na- | zycjach za miastem, Ogień APT da pannę, 
= obie odzienie | naza- biegła ulicą. leży, iź wszystkie numery domów“: karabinów maszynowych UfAIW4 i Wymagan 
gia ERP TEDER "ANDION IEM, ln d bramami były, jak zwykle, ja- | kompanie reflektorów ustawione Ap intymn 
Ama Sow, I ; lsi oświetlone, co w ciemnościach |miastem i w mieście, które ązał 
Nieszezejliwa kobietę RPO [ulic robiło wrażenie jaskrawo oświet- |jasne snopy Światła na ciemny © i 
w Zbiorni Miejskiej skąd przetranz- RZA z manizanemi blysze |niebios, wykrywając zbliżające M 
lokowana zostanie do Kochanówka. | onego -sznura 


jaciółk. 


czącemi punktami, a cô, oczywiscie samoloty, p $ aptat 
odbył kilka konierencyj w Minister- Dziś p. wojewoda wyjeżdża do i H w razie prawdziwej wojny byłoby | Kanonada trwała czas yć | 
stwie Spraw Wewnętrznych w |Zglerza, gdzie będzie na otwarciu Wisielec na drzwiach wejściowych. 
«wiązku z wyborami do sejmu I sena- [wystawy prób i wzorów. 


doskonałą wskazówką dla 
samolotów, którędy biezną ulice — 
Wynika stąd jasno, iż latarnie nad 
tramami domów wimy mieć w tā- 
kiem mieście, jak Radom 
oświetlenie elektryczne, 

(które mogloby być wyłączane jed- 
|nocześnie z prądem ogólnomiejskim 
Również dorożki samochody prywat- 


wrogish |płosząc sen z powiek mieszkali ustav 
I Biotek 
imaginujących sobie oczywiśćić T ekarz Z 
|askrawych barwach okropnośći w 4 poprostu 
ny współczesnej. O przes jć, aby ? 
strachu ludności cywilnej świddmii ochanki, 
może fakt opuszczenia miasta Ma wić 1 sprze 
przeddzień _ zapowiadanego : ch kod 
przez caly szereg znanych I POfRemu age 
znanych osób ze starszego PE kodeks ten 
p tia Radomia, „gie uczony 
je świateł nie pogasiły, z „R 
ży shy dą ja > dome. przykro» Publiczność, która w ciągi E y om, to ! 
A za ij leży g iż zachowa. |Z4chowywała się z nielicznemi HWładomiła ; 
c ńerdzi ależy, ac a- j K 
foly w: R" koń Jątkami, dość sceptycznie w&l francuski 
z» WAŻ 6 tele do działań  „nieprzyjacielskich'* + AMlo o tem i 
w w 9 9 j z nele 74 r - ; + g -y agt 4 y d 
Próba sprawności odbyła się dwu- kd O A po 
krotnie, Nazajutrz rano około godz, nitce y= p 
ulicy Narutowicza 18 otruła się e- |330 a" a eaw: hofa aaa i p piae Dl przyglądaty się M enor |! 
3 ; Í ry. |czy samol nięprzyjaciełs u» À , | 
sencją octową 23-letnia Walerja Ku- S paneas : yi - detrze ostry |TZESZG radomian oraz specjalnie CJ 
|kulska, służąca, zamieszkała w wy-|tychmiast przeszył powietrze |byll przedstawiciele władz WOM kapi 
śnienfodym dormu rrzerywany gwizd wszystkich 39- st; 6. 
Kukulska po paru godzinach zmar [Ten fabrycznych I kolejowych, Ulice 


wych I cywilnych, , 
la w szpitalu w Radogoszczu. Przy: |oPustoszały, przechodnie udali taką Wydalenie niemieckief”| 
czytią samobójstwa — zawód milo. | schronów 1 zaturkotaly karabiny generała z Peru. | 
sny maszynowe, 


alrewien te 
Samolot otoczył się chmurami dy- "AMat często 
mu, szybując stosunkowo nisko nad h "IR. że cierpi 
miastem, Po upływie kilkunastu  Ustawiczi 
|minut znikł za horyzontem. h żąda o 
Około godziny 9-ej pojawiła się 
nad miastem eskadra „samolotów 
nieprzyjacielskich". W mieście na- 
stap?! znowu alarm. 
Okrążywszy miasto, 


Kronika Pogotowia Ratunkowego. 


Łódź, 21 września, W dniu wczo-|rzony maszyną, uległ złamaniu pra- 
rujszym w godzinach  pópołudni2- wej nog! Kazśmierz Wawrzonek — 
wych w mieszkaniu własnem b'zy (monter, zamieszkały w  Kołuszkash 
ulicy Wodnej 16 poderżnął sobie | Ofiarę wypadku przewieziono do 
brzytwą arterje rąk szpitala, 

48-1otui Adoli Rychter, 
Desperat. ponadto ugodził się nożem 
w serce. Rychtera, w stanie groż- 
nym przewieziono do szpitala okrę: 
gowego Kasy Chorych. 


Okolicznościowe urlopy w armji. 


10-lecie bitwy pod Dytjatynem. 
* Łódź, 21 września, W dniu dzi- [bitwy otrzymają bezpłatny przejazi 
ślejszym upływa dziesięć lat od wie!- kolejowy do Dytjatyna. gdzie w 
Kiej bitwy, jaka rozegrała się vod |związku z uroczystością, odbędzie się 
Dytjatynem. |rówsleż odsłonięcie pomnika 
| W związku z powyższem władze 
wojskowe zezwolily dowódcom po- 
szczególnych tormacyj do wydawa- | 
mia okolicznościowych urlopów ofi- 
cerom, podoficerom i Szeregowcoc. 
którzy w tej bitwie 

brali udział. 

Niezależnie od tego uczestnicy tej 


LJ 
Na ulicy Wileńskiej wpadt pod 
koła wozu ciężarowego 9-letni Kazi- 
mierz Dominiak, syn robotnik, zas 
inieszkały przy ulicy Wileńskiej 9. 


= jChłopiec zmarł w drodze do szpl- 
W mieszkaniu rodziców przy tlie | tala. 


cy Nawrot 18 w celach samrbój- 
czych uderzył się kilkakrotnie nożem 
w okolicę serca Waldemar Kukulski. 

Zawezwany lekarz pogotowia ra- 
tunkawego po udzieleniu pierwszej 


pomocy „pozostawił desperata na 
miejscu, 


Przy bólach lub zawrotach głowy, 
szumie w uszach, bezsenności, złem 
samopoczuciu, pobudzeniu, należy na- 
tychmiast zastosować wypróbowany 
przy tych dolegliwościach  środck. 
wodę gorzką „Franciszka-Józela”, 


' Rewizje w Konstantynowie. 
Łódź, 21 września. Onegdaj po-|Krakowskiego, Stanisława Janeczka 
mfędzy godziną 8 a 10 wieczorem |i kiiku innych, 
policja przeprowadziła W: rezultacie dokonanej rew;zjl 


szereg rewizyj polfcja u nikogo broni nte znalazła. 
w mieszkaniach członków Centrole- ! 


t ENAT ETRA A 
wu, Władze pollcyjne poszukiwa- z 
ty broni. | Fryzjer 


Między Innemi przeprowa- 
„% DAM” 


dzono rewizje w mieszkaniu wicebur- 
Piotrkowska 144 tel. 120-75, 


mistrzą Wiihelma Heidricha, brata 
powrócił. 


pozosta- 


Życzenia, 


ba 
W klatce schodowej domu przy 


e 

W mieszkaniu przy ulicy Nowo- 
Cezlelnianej 42 powićsił się na 
drzwiach wejściowych 

63-letni. Ignacy Zandberg. 
Zwłoki denata zabezpicczóno na 
miejscu do czasu przeprowadzenia 0- 
ględzin sądowo - lekarskich. 
= 


= 

Przed domem przy ulicy 1l-go 
Listopada 151, zmarł nagle 63-letni 
Andrzej Sobczyk, żebrak, ulewlado- 
mego miejsca zamieszkania Zwłoki 
zmarłego przewieziono do prosek- 
torjum miejskiego przy ul. Łąko» 
wej, 


A 
PSkarżył si 
lego ze sy 
Scicielą sk 
który okl 


lego Helmuta MHeldricha, radnego Ig: 
kacego Świerczyńskiego, radnego 


W zakładach elektrowni 
Adolfa Rauscha, radnego Aleksandra | 


miej- 
skiej. przy ulicy Przejazd 54 


ude- 
samoloty 


p rzuciły „bomby fosgenowe'* (marko- zmusza go 
z zat JC | ya PO 1,000 zł. na N-ry 8376 12959 20647] | 45420 45585 45676 49070 50028 51907 52814 wane przez środkł zastępcze) na PI n do powt: 
NI JU SĘŚCIE KMIEĆ N0 23957 27108 32468 35311 52821 66892 | 54251 56467 Stie srz tums pao07 SZM 3go Maja, Rzncóna została rów- reszcie: | 
| j * | 75104 96178 99608 105496 113674 | 60748 62462 63691 ESA GSP | bomba ©, zuaem. lerwiacyty to ło sposób. 
r i 115817 119148 122517 137243 147231 68203 71905 72045 74368 74744 77125 78766 A gl inka 
Dziś, w jedenastym dniu ciągnienia 154374 1556 86032 87688 89631 90495 93918 03072. 965304 jctocai na- placu widzowie,  przyklą: Po pewnet 
5-ej klagy PANE POKE loterji państwo- TO6T54 IST hras Z0gE gi RA sun 10i „01622 104061 104960 Fdający stę manewrom dotkliwie od- 3 sd 
ż > szła > ' 5002 300 b 457 120438 122247 123675 czuli ną soble, Cały plac 3 Mają spo “cla pokaz 
aia lh ie piroga wygrane- padły na nu | po 600 zł. na N-ry 3553 15326 26515 30569 123694 123925 124510 125323 125427 126493 |, "3 30e M Só p” 


37202 395625 48047 62193 71758 82365 86790 
707 5 89311 106358 112504 114668 117783 
123868 128053 143128 15695 150922 152929) 151708 
158493 161419 162085 166612 169884 174518 178915 


176196 18161 187766 190393 200233 202273] | 175406 
209688, 


178713 

po 500 zł na N-ry 406 447 1542 63086 Toig! | 191592 

313533 13960 17207 18731 21112 25402 | 196398 197292 197677 199604 
20961 32715 33116 34366 34381 35294 35657 


203280 204535 204736 205395 
37618 37972 35867 39118 41511 43990 44878] | 209700 209928 209975, 


128048 
145969 


wHy gęste chmury żółtego dymu 
Wyżnaczone oddziały ratownicze vw 
maskach | ze sprzętem  przeciwge- 
zawym pozorowały udzielanie pomo- 
cy „zafazowanym I rannym“: wyno- 
sząc ich poza obręb działania ga- 
zów, Powszechną uwazę zwracał 
oddział ubrany w kompletne ubra- 
nie przeciwiperytowe, który „fitus 


25,000 zł. na Nr. 51603. 

po 5,000 zł, na N-ry 19813 
81025 99692, 

po 3,000 zł na N-ry 41021 98751 
102006 116727 182878 193620, 


po 2,000 zł, na Nr.y 27800 66506 
(178323 184072 192465, _ 


128151 136158 136342 
146456 147828 148983 
152800 152958 155881 
163343 164851 165666 
175527 176636 176637 
180535 181965 182778 
193593 193914 194377 


139790 
149905 
157795 
173285 
178213 
184702 
195803 
200613 
200642 


145800 
151519 

158557 
174309 
178290 
186026 
196376 
203240 
208910 


69727 


Niemiecki generał Faupel, KUJ Bis! Bi 
jako instruktor armji w Peru. brałj= Co to z 
dział w krwawych represjach prPiEC, 
elw ludności, został wydalony £ = Chcę je 

go państwa. (w) | kapelusz 
DZWIĘKOWE KINO 


ar _ lipiec poda 
Ostatnie dwa dni Od wtorku dn. 16 do poniedziałku dnia 22 września 1930 r. wł: wielki film GŁUCHOTA  uleczalna, Wynalazek PRZYJEZDNY, Chiromant, a A z tEn 
* śpiewno-dźwiękowy, Bez konkurencyjne arcydzieło dźwiękowe f ` 


Fuionja zademonstrowany specjali- 


ZAKLETARZEKA 


W rolach gł: Ryszard Barthelmess i Betty Compson, Nad program: Rewelae iny dodatek dźwię- 
kowy. Następny program: Moralność Pani Dulskiej, Pierwszy polski film więkowy, W rolach 
fłównyeh: Dela Lipińska i Zofja Batycka. 


Początek w dal powszednie o godz 5.30, 7.30 4 9.15, w niedziele 1 święta od godz. 3,30. 


MIWA 


Kilińskiego 178, 


KOMUNIKACJĄ AUTOBUSOWĄ 
ŁÓDŹ-PIOTRKÓW 


Autobusy na powyższej linji odchodzą do Piotrkowa 
'o każdej pełnej godzinie od'8-ej rano do 20 w wiecz. 
ze stacji autobowej przy ul. Rzgowskej. L. 85 doj. 
tramwajami 11 i 4, Czas przyjazdu g. 1.30 cena 3,50 gr. 


ima się zbliża 


w KON SUMIE 
WIDZEWSKIEJ MANUFAKTURZE 


Otrzymacie tam również po niezwykle niskich 
cenach ubrania sportowe, zawodowe, bieliznę 
damską i męską, stołowe i pościelową, materjały 
welniane, trykotaże, obuwie, naczynia kuchenne, 
towary kolonialne i t. p. 


gi urzędnikom państwowymi komunalnym, będącym człon 
kami kooperatyw i stowarzyszeń udziela się dogodnego kredytu 


| 


CEEA 
ZASTĘPCA 
| Z KLIENTELĄ MALARSKĄ 


poszukiwany 
| Gerhard & Co. 


(Niemcy) — Fabryka nowości 
malarsko - technicznych. 


EDEA ROEE 


Dr. med, 


Edward REICHER| 


Specjalista chorób skórnych 
wenerycznych, 
Leczenie diatermią, Elektroterapją 
ul. Południowa Nr. 28. 
tel. 201—93, 
od 8—11 rano i od 6—9 wiecz 
w niedziele od 9— 1 p.p. 

Dla niezamożnych ceny lecznic. 


DOKTOR Dr. med. 


„WQŁKOWYSKI | Z. RAKOWSKI 


Cegielniana 25, tel. 126-87 ka 9. 
Ey a ve, 
powrócił, 


i specjalista chorób uszu. nosa, gardła 
Specjalista chorób skórnych I wene 


i płuc. 
tycznych. FElektroterapja. Leczenie Przyjmuje od 12—2 I 5—7, 
lampa kwarcowa. 


3d 10 — Il jod 2 — 3 w Lecznicy 
Przyłmuje od godz 8 — 2 I od 6 — 3 
W niedziele i święta od 9 do 1 w poł 
Dla Pań oddzielna poczekalnia. 


TĄ 
Ur. med. Różaner 


Specjalista chorób skórnych. wenory: 
zznych ! moczapiciowych 
„ Elektroterapja. 
UL NARUTOWICZA 9, teL 128-98, 
Licha (Dzielna) 
_ Przyjmuję od Jü I od 5-A 


Nauczyciel Tańców 


ZYGMUNT HENRYKOWSKI 


CEG:ELNIANA 57, TELEFON 168-43 
powrócił z Paryża | wznowił lekcje tańców najnowszych. 


Zapisy do kompletów początkujących, zaawansowanych i pojedyńczo 
od 10 rano do 10 wiecz. 


Ogłoszenia drobne. 


DZIEWCZYNA, czysta, da wsżyst- 
kiego potrzebna. Zgłaszać się 12 — 5 
p p. Zagajnikowa 26, m. 16. 


a e DZÓSĆ RA ŁA T AMLA 
PLACE na Stokach z nadzwyczajną 
przyszłością do sprzedania na bardzo 
dogodnych warunkach, Intormazy| 
udziela się u W. P, Spaskiego, Kiliń- 
skiezo 85. oraz we folwarku. 


Dr. med. 

Niewiażski 

al. Andrzeja 5 Tel. 159.40. 
Choroby skórne, weneryczne 

i moczopłciowe, 

Naświetlanie lampą kwarcowa. 
Przyjmuje od 8-11 | od 5 - 9 po poł 
W niedziele I święta od 9-1 przed pol 

la nań oddzielna poczekalnla. 


AKUSZERKA Pipikowa dyplomowa: 
na Cesarską Petersburską Akademią 
przyjmuje zamówienia. Piotrkowska 
Nr. 132. 


WYJEŻDŻAJĄC sprzedam różne 
sprzęty domowe oraz dywan | ma- 
szynę Singera, Abramowskiego 30, 
m, 15. 


a A NG 
I KURS FILET ręcznego zł, 10. Praca 


szk 


Bielefeld. |m 
ig a 
MASZYNY do szycia „Bürgera“. Wa- 


Piotrkowska 82 w podwórzu. 


DLA OSÓB miłujących spokój, czy- 
p ROZ O W OZ stość 1 dobre powietrze do odnaje- 
cla przy Parku Poniatowskiego dwa 
umeblowane pokoje 
utrzymaniem lub bez ew. z używal- 
nością kuchni, Radwańska 47—, II 
p. lewy front, Tramw. 6, 9, 16 


nA 10 Gda w rady ŁUĄĘ © 
| PRZYJMĘ inteligentną, młodą panią 
na mieszkanie przy rodzinie, ul. e= 
romskiego 8, m. 1. 


FRANCISZEK Zając. ul, Targowa 4l 
zgubił dowód osobisty 
cztery weksle na 1,050 zł, în blanco 
wyst. Antoni Bartoszewski, 2 weksle 
na 700 zł. wystaw. Jezefowiez Hial- 
ter, 6 weksli na zł, 2,500 wyst. An- 
drzejczak Józef, 4 weksle na 2,550 zł, 
wyst. Miller, 4 weksle na zł 450 — 
wyst. Korn Tojwie. 
źnia Franciszek Zajac. uł. Targowa | 
nr. 4 


stom. Usuwa przytępiony słuch, szum 
cieknicnie uszów. Liczne podzięko- 
wania, Żądajcie bezpłatnej Fouczają- 
cej broszury, Adres; Eufonja Liszki 
koło Krakowa. 


RÓŻ Ć 
AKUSZERKA J. Golańska przyjmuję 
zamówienia pań miejscowych 1 przy= 
jezdnych. Ulica Fabryczna 2. 


aard Aira inreiw_ PIĄ 
STEFAN BAKALARCZYK, Biała G5- 
ra, gm. Qostków zgubił książeczkę 
wojskową wydaną w PKU. Kalisz. 


zapewniona, Wyuczam haftów ręcz- 
nych, maszynow, Toledo, aplikacje 
i wenecką robotę oraz Teneryfe (zlo: 
re serwetki), Kauimanowa, ul. Piotr- 
kowska. 18, prawa oficyna I-sze po- 
dwórze. 


e PREZ SRIA | 
MAGIEL do sprzedania, ul. Zgierska 
144, m. 4. 


zeta dg: „ Pn E R A] ya 
PRZYJMĘ inteligentną pannę na mie- 
anie, wiadomość, Zachodnią 39, 
8. 


runki dogodne, Ceny przystępne. 


z całodziennem 


1 20 weksli, 


POTRZEBNY uczeń do zakładu MPI 
zjersklego damsko-męsklego J, PPYĆ 
ner, ul, Przędzalniana 93, 


DO SPRZEDANIA jadalnia dobo“ 
sypialnia, rozmalte 
we I kwiaty. 
więcz., 
strona, dolny dzwonek, 


RUDOLF Tiriing, zam, w NOW 
Katarzynowie zgubit dyplom K9 
ski. wyd. w Łodzi, 


ELIMINUJEMY stację miejscowa M em od na 
każdym odbiorniku, „b 
wane aparaty | głośniki, Radjo po “eta, Jeszce: 
did. Piotrkowska 61 w podwórzu; 


SŁYNNY chiromamta Lenorman 


Weksle uniewą- |p 


Grafolog kabalista określa chat T tenor s 
zdolności osób, przepowiada prze” iściu. 
łość, Kilińskiego 141, Wołlk-Łau) Przepra 


ski. ; ARI] właścici 


s > 
JAN Wiechecki, u. Ogrodowa M °> drugi 
zgubił kartę od dowodu osobistef 


| zeg 
wyd. z f l K. Poznańskiego. 2 bię kp 


LEKCJE muzyki na skrzypcach, £ $an tam raz 
dolinie 1 gitarze. Opłata zniłóśja drugi raz 
Zielona 23 m. 24 III p. 9. 


CHIROMANTKA — Fizjognomi i 


przepowiada z kart, ręk, tWAMAUBERT 8, B 
Pomorska 25, lewa oficyna, osta* | 
wejście, ( 


DOMEK z placem 36 na 88 przy 


Rzgowskiej do sprzedania. WI $ 
mość: Piaseczna 23, Majewski. A 


SPRZEDAM tanio otomanę. bist 
lustro I wózek, Krucza 4 m 18. 


ystkiego 

Nie trze 
Nie i 
_|lnieść pa 
qlandzie u L 
kreski rzuciła w 


Codziemie od 1% i uciekła 


Wólczańska 203. PR | PRE 


Ali słodyczą. 


PRZYBŁĄKAŁ się pies rasy wie? pewności 
do odebrania za zwrotem kosztów. gliewczasie| 
Cegielniana 93. 


a Marnie ZI 
Mak się n 
jarego Te 
zka nieprzyj 
Kupujemy "i Imieniem 
v, a Dai 

ESV... 
nelOczy jej 


powiada przeszłość, przyszłość. oświetl 
raźniejszość, tlumaczy sny I U "zymały się 
porad w różnych sprawach, cen" Ez kogoś dł 
niskie, codziennie od 10 r. do $ m delikatnie 
rzejazd 77, m, 9.  altona, w 

M miejsce z 


Ha" 


agle wzdi 


c 


KI 


strasznego H : 
j. brulu gil 0 lezwykłej kradzieży rozpi- 
E Się obecnie prasa francuska, 
pocszek Lenaude, dzielny i u- 
urzędnik, otrzymał w 40 
Życia bardzo 
zaszczytną posadę. 
on ż > ria 
„orowydh wzięki swej pilności oraz zdol 
sit nowy Aj m został on mianowany kie 
„u sandjtikiem bibljoteki w Salnt- 
ca buig SVieve. Dochody jego były 
Jorji przed ne, lecz wystarczały na u- 
"skich kuśjy anie żony i dwojga dzieci. 
wiono ń22w tem poznaje  bibljotekarz 
ama pannę, posiadającą wiel- 
wymagania, Nawiązał z nią 
intymny stosunek 
iązał się do niej namięt- 


razem wl 
| u wyłotś 
zinach £ 
atak" 


Jgżeń ae 
vch ułatw h 
ustawione g 
które TE 
ciemny SF 
bliżające d jaciółka obdarzała swoje- 

względami bibljotekarza dla 
dluBBfiw zupełnie konkretnych i wy 


ża8 

mieszka Wiała ustawicznie pieniędzy. 
czywiścić Julotekarz zadłużył się potwor 
ropności MAF! poprostu nie wiedział już co 
| przesalWRiąć, aby zaspokoić wymage- 


kochanki, Wreszcie dał sę 
ié į sprzedał jeden z najcen- 


ch kodeksów bibljoteki 


ej świadć 
miasta 


negó "E 2 
nych TA emu agentowi angielskiemu 
ego PO BOodeks ten znany jest jednak 


nie uczonym handlarzom i mi 


v ciągu FBikom, to też firma anglelska 
licznemł HWadomiła natychmiast posel- 
ile was francuskie, które znowu do 
kich* — PBło o tem ministerstwu oświa- 
cia k 


drest 


to 


ty się 8 


ecjalnić denor w sklepie 
dz wej? kapeluszami. 


karany zwolennik 
śpiewu. 


Pewien tenor włoski opo” 
dał często swym przyjacio- 
że cierpi ogromnie z powo 
 ustawicznych  bisów, któ- 
l żąda od niego publicz- 


iechkief? 
Peru. 


Ey 
W iSkarżył się zwłaszcza na 
Miego ze swych adoratorów, 
Ściciela sklepu z kapelusza- 
który oklaskami i okrzyka” 
Fzmusza go co wieczór 

do powtarzania aryl. 
Wreszcie jednak znalazł na 
sposób. 

žo pewnego dnia zjawił się 
tó sklepie I zażądał od wła 
Mela pokazania mu kapelu- 


| enor wybrał, zapłacił, ale 
NEhodząc odwrócił się I wrza 
żupel, KAJ Bis! Bis! 

eru, bral x Co to znaczy? — spytal 
Hec, 


esjach , i 
lalony £/J= Chcę jeszcze jeden taki 
(w) P kapelusz — odparł śpie- 
„a"plec podał mu żądany ka- 
nt, MASZ Z uśmiechem, a wów | 
a chats tenor skierował się ku 
ada prz iu. 
łk-Ładić £i 


— Przepraszam pana, 
ł właściciel 
"za drugi kapelusz 
nie zapłacił, 
— Dlaczego 
ile to. co pan w Operze. Pa 


'odowa 
osobiste” 
ego, 


peach, M tam raz za bilet, a potem 

a zA drugi raz tego samego za 
0. 

jognomś* 

sh twAOWUBERT S, BANNER. 

na, ost 


NR 
4S 


ystkiego narobiła podła 
i! Nie trzeba się było z nią 
ć. Nie trzeba było dać 
unieść pasji wówczas na 
iandzie u Daigntonów, 
rzuciła w oboje pierściorn: 
M | uciekła, kipiąc zemstą! 
ba było czekać cierpii- 
i zdobyć Mike'a rezygia” 
_ li słodyczą. O. zdobyłaby 
sy wi ? pewnością. Ale już było 
osztów ” głiewczasie! Ukochany zgi 

marnie z ręki podłego pija- 
4 


z Nowyłlak się nazywała kobieta 
m ko Starego Testamentu, która 
„a nieprzyjaciela we Śnie 
lem od namiotu? Mnicjsza 
J imieniem! Ona jest taką 
€tą. Jeszcze kilka filiżanek 
_gKv. a Daignton usaie. A 

dv... 
jdczy jej 
1% 
I ud "zvymały sie na porzucoaym 
u ceł gł kogoś długim nożu. Piesz 
„do B delikatnie palcami kark 
zkntona, wyczuła dotyka- 

£ miejsce za uchem... 

Magle wzdrygnęła się ner 


akładu Ng 
zo J, 


P. 


obeszły naskoło 


sklepu — ale |na 


mam płacić. |nie, że obecna polityka rządów: 
| brytyjskiego, niemieckiego ! wło 


JE Przedruk wzbroniony. 


Przekład autoryzowany 


kie” | 


oświetloną pieczarę il 


„E CHC” 


W szponach zgubnej namietności. 


Rozprawa odbyła się niedaw-|ny został na rok więzienia wa- 


okoliczności łagodzących skaza-' kary, 


no, Lenaude przy uwzględnieniu jrunkowego oraz na 500 franków 


Sir. 3. ~ 


DSTOWNA PRZYJACIÓŁKA BIRLIOTENNNZA. Dla wdów dobra konjunktura. 


Sytuacja na „rynku“ małżeńskim. 


specjalistka w 
Doroth 


osta 


Angielska 
dziedzinie statystyki, 
Dix, ustaliła, że w 


|czasach . 
na rynku małżeńskim 


Międzynarodowy kongres antybolszewicki w Genewie. 


Genewa, we wrześniu. |ków handlowych I udzielanie kre 
W pierwszej połowie września |dytów rządowi sowieckiemu, len 
br, odbył się w Genewie VII-my |ostatni otrzymuje środki materjal 
międzynarodowy kongres organi- |ne do dalszego trwania bolszewic 
zacji przeciwbolszewickiej, no- |kiej dyktatury w Rosji i wywzo- 
szącej nazwę: „Międzynarodowe |towej rewolucyjnej roboty poza 
Porozumienie przeciwko 3-ej Mię |jej granicami, A przecież opinia 
dzynarodówce*, tj. przeciwko ko [publiczna w Anglj, w Niem- 
munizmowi, czech, we Włoszech I we wszyst 
Ententę tworzą, jak wiadomo, |kich innych państwach katego- 
przedstawiciele samodzielnych |rycznie 
narodowych organizacyj antyko- 
munistycznych, istniejących obec 
ne 


> 


potępiła mordy 
i prześladowania religijne, stoso- 
wane przez Sowiety, Z drugiej 
strony, rząd sowiecki i komintern 
wytrwale dążą do gospodarczej 
i społecznej ruiny państw cywili- 
zowanych, w szczególności do 
jzniszczenia Anglji przez akcję 
|prowadzoną przeciwko niej w A- 
|eji, do zniszczenia Niemiec przez 
stałe popieranie 1 finansowanie 
silnej partji komunistycznej w 
Niemczech, a przeciwko Wło- 
chom Sowiety prowadzą i inspi- 
rują gwałtowną i nieuczciwą kam 
|pauję antyfaszystowską, 

Niebezpieczeństwo to ure jest 
przy tem tylko niebezpieczeń- 
stwem -wojny międzynarodowej 
lub wojny domowej, 

Koła religijne zaczęły już rol 
zumieć, że materjalizm marksi- 
stowski, który zabija w młodzie- 
|ży rosyjskiej wiarę religijną, su- 
mienie i wszelkie podstawy mo- 
raine, rozpoczął obecnie dzieło 
|destrukcji również i poza Rosją. 
Ludzie wierzący zdają sobie co- 
raz jaśniej sprawę, że bolszewizm 
jest koncepcją, całkowicie sprze 
czną z najważniejszemi wartościa 
|mi naszej cywilizacji i jej podsta 
wami, że przeto zniszczenie bol- 
szewizmu jest możliwe, wte 
dy, gdy istnieje odwaga o- 
twartego potępienia  bolsze- 
wizmu į wszelkich kompromi- 
sów rządowych handlowych czy 
intelektualnych z komunistycz- 
ną Moskwą, 

Koła gospodarcze, które przez 
szereg lat utrzymywały stosunki 
handlowe z Sowietami, podtrzy- 
mując tem sumem bolszewizm 

czują się dziś zagrożone + 
przez dumping sowiecki, Ważrą 
jest rzeczą, aby koła te dokła- 
dnie zrozumiały na czem polega 
clbrzymi plan gospodarczej ofen 
zywy rządu sowieckiego. Rząd 
sowiecki, będący jedynym właś 
cicielem całego przemysłu, har: 
lu t rolnictwa w Rosji, sprawu- 
jący przy pomocy 
skiego, jest polityką wysoce do- nieograniczonego teroru 


godną dla rządu sowieckiego, władze nad 140 milionami lud- 
gdyż przez utrzymywanie stosun |ności zakuwający tę ludność 


w 27-miu państwach, 

Prezesem Ententy jest od sze- 
ściu lat jej założyciel, adwokat 
genewski p. Theodore Aubert, 
niestrudzenie pracujący nad u- 
| świadomieniem społeczeństw 
|państw cywilizowanych o dro- 
gach i metodach bolszewickiego 
ataku na świat cywilizacji chrze- 
ścijańskiej i nieustannie nawołu- | 
jący do organizowania skutecznej 
obrony, zarówno w sensie negaty | 
wnym, jak i pozytywnym, 

W tegorocznym kongresie, 
jak 1 w roku poprzednim, brali u- 
dział delegaci centralnego biura 
porozumienia organizacyj, współ- 
działających w zwalczaniu komu 
nizmu w Polsce (Warszawa. Wi- 
dok 5). 

Obrady kongresu były tak ce 
kawe, oparte na dokumentach ze 
branych przez poszczególne kra 
je I podsumowanych na kongre- 
jsie, że zapoznanie społeczeń- 
stwa polskiego choćby z częścio 
wym zarysem przebiegu obrad i 
natelowychi: opinij wydaje się 

rzeczą niezbędną 

Kongres, wysłuchawszy spra 
wozdanie biura Ententy į sprawo 
zdań ośrodków narodowych 0 roz | 
woju pracy antykomunistycznej, 
zajął się bardzo starannem zba- 
daniem aktualnego zagadnienia 
ołenzywy gospodarczej Sowie- 
tów, czyli t. zw, dumpingu so- 
wieckiego, zagrażającego coraz 
poważniej państwam cywilizowa 
nym, m, in. i Polsce, 

Drugiem ważnem zagadiie- 
niem, które zostało przez kon- 
gres dokładnie przestudjowane, 
jest sprawa walki z religią 1 wol 
nością sumienia w Rosji Sowiec- 
kiej, walk, która przez jawnych 
lub skrytych agentów sowiec- 
kich przenoszona jest również i 


tereny innych państw. 
Kongres stwierdził jednomyś! 


[wanu ze śladami ryżu... Butel 
jka whisky... Stos szmat... Bia- 
te, ludzkie twarze... Czyżby? 
Twarz Brygidy — naturalnie 
— z napół otwartemi ustami i 
|wybałuszonemi jak u wypneira- 
ltego zwierzęcia oczami... Jak 
jona głupio wygląda!.. A ta dru 
iga twarz czyja? Z filiżaską 
przy ustach! Mniejsza z nimi. 
|Gdzie Ewa i Beryl? Może Mi- 
jna skłamała... Hallo! Cóż ta 
(Brygida! Klapuęła na ziemię 
jak wypchany manekin. Tak, 
|tak, widocznie była wypchana. 
jakież to śmieszne!... Ale gdzie 
/,Ewa i Beryl? Beryl i Ewa... 


Rozległ się szelest i z nad 


© 54) 
to 


wowo. U wejścia rozległ się 
szmer. Czyżby Piet?... Otwo” 
jrzyła usta do krzyku, który 
uwiązł jej w gardle. Skaniie- 
niała w pozie trwogi. z oczami 
wysadzonemi nawierzch. z re 
kami przed twarzą... 

Z mroku patrzył na nią duch 
Mike'a. 
|  Spróbowała raz jeszcze 
jkrzyknąć, lecz że ściśniętego |..,, NOZ! 
gardła nie wydobył się żaden filiżanki podniosła się druga 
wk aayi zmartwiała P aienton!. Apare Aj 
w bezradnej grozy na nieży-| Val , SE dw 
wą, bladą twarz, jaśniejącą sta- Daignton, spiskujący przeciw- 
bo w mroku, na oczy. rozmi-|K9 własnej a ta: 
gotane nadnaturalnym _ blas-|Nie. tego za wiele!.. Ale tym 
kiem.. Bardziej lodowats|"azem nie ucieknie. W ydusi z 
smiertelna nie mogła być zło- Miego prawdę. a w razis po 
wa Meduzy... jtrzeby i życie... Ale wpierw 

Brygida osunęłą się zs sła- |Dlawdę, wpićrw prawdę! Po- 


|w niewolę pracy przymusowej, 
rozpoczął realizowanie planu, 
które streścić można w nastę- 
pujący sposób: 1) pod wzglę: 
dem gospodarczym jak naj- 
szybciej uniezależnić Sowiety 
od zagranicy į znieść wszelki 
dowóz towaru z zagraricy; 2) 
zorganizować siły gospodarcze 
S. S. R. R. w ten sposób, aby 
podlegały jednolitemu kierow 
niętwu i mogły być nazewnątrz 
|zużytkowane do celów polity- 
cznych. do zdezorganizowania 
jednego po drugiem współza- 
wodniczących z sobą państw 
kapitalistycznych. 

Plan tąki jest nierealny, po- 
[wiedzą zapewne wszyscy Ci, 
którzy niedostatecznie znają 
isytuacię w obecnej Rosji. W 
odpowiedzi wskazać można 
|dwa niezbite i wymowne fakty. 
Pierwszy — to sowiecki dum- 
ping, który już zaczął zadawać 
wiełu państwom, m. in. i Poi- 
sce poważne ciosy. Drugi — to 
doświadczenia głodu w Sowie- 
tach w 1921 roku, który wyka- 
zał, że ludność doprowadzona 
terorem i głodem do pewnego 
xresu zmęczenia, staje się pə- 
wolnem narzędziem w rękach 
bolszewickich komisarzy, nie 
myśli już o rewolucji, a wszyst 
kie swoje siły skierowuje na 
zapewnienie sobie pożywienia. 
Jedynym zaś rozdzielcą poży- 
wienia stał się w Rosji rząd bol- 
szewicki. 


Wielkim błędem jest oce- 
nianie sytuacji w Sowietach we 
dług norm i kategorii myślenia 
przyjętych w Europię, Bolsze- 
wizi jest 
przeciwieństwem wszystkiego, 


co stanowi podstawę wszelkiej 
cywilizacji i współczesnej Eu- 
ropy. Rząd sowiecki nie posia- 
da żadnych skrupułów. nie uz 
naje żadnych zasad prawnych, 
ani moralnych, dąży konsek- 
wentnie do wywołania świato- 
wej rewolucji komunistycznej i 
dla tego celu eksploatuje bez li- 
tości 140 miljonów mieszkań- 
ców S. S. S. R., pozbawionych 
wszelkiej własności i wszel- 
kich praw. Dopiero biorąc po- 
wyższe pod uwage, można zro* 
zumieć możliwość i cel ekspor- 
tu zboża sowieckiego i innych 
środków żywności po cenach 


bym jekiem na ziemię i zen | (EM załatwią swoje porachunki 
dlała. [raz na zawsze... 

Mike, klęcząc u wejścia do Mike wysunął się chwiej- 
|picczary, rozglądał się w mro- rym krokiem na Środek jaskini. 
rozświetlowym siabem mi-|Z mroku wychyęiła Się biała 
totaniem lampki. Gorączkuja- |jak papier twarz Daientona. 
cy mózg notował wyraziście — Jak się mamy? Może się 
zauważone szczegóły. Kilka |napijesz ? — Daigiiton wyciąg: | 
brudnych  talerzv. dzbanek.. aał rękę z filiżanka. Mike pot- 


ESTE 


mższych od kosztów własnych 
w tym czasie, kiedy naród ro- 
syjski sam ma za mało : 


głoduje w ostatniej nędzy. 
Z drugiej strony rząd so- 


|Pói bochenka chleba, lićcie ba-|wała ją i rzuciła w kąt. gdzielzrobić? — 
głos. 


rozprysła się na kawałk;. 

— Gdzie one są? — zapy- 
tał głuchym, bezbarwuym gło” 
sem. 

— Co za one? — zapytał 
Daignton. 

= Pańska żona i siostrze” 
vica. 

— Skąd ja, u djablła, mial- 
bym wiedzieć? Tyś powinien 
lepiej wiedzieć — odrzucił z 
szyderczym uśmiecheru pijak. 

Zapanowało kilkusekundowe, 
śmiertelne milczenie. 

— Wstawaj! — rzekł wkoń- 
cu Mike. 

W słowie tem musiał za” 
dźwięczeć jakiś straszliwy ton, 
bo twarz człowieka, skulonego 
w ciemnym kącie zastygła w 
maskę trwogi. Musiał zrozu” 
mieć, że nie może się spodzie- 
wać żadnej litości. Uderzyły 
go usta Mike'a, wywinięte jak 
u warczącego psa j oczy, płoną 
ce ogniem gorączki. 

— Nie bądź głupi! — wy- 
krzyknął, sięgając po druzą fili- 
żankę i po whisky. — Usiądź i 
napij się, jak przystało na dżen- 
telmena. 

— Wstawaj! — powtórzył 
Mike i nagle skoczył w cień, 
pochwycił za kołnierz przypo” 


conej koszuli, szarpną?ł į pociąg- 


nął ku sobie. 
tv chcesz ze mną 


Walka z grozą nowoczesnego niewolnictwa. 


Organizacja sił świata przeciwko niebezpieczeństwu ze Wschodu. 


wiecki wie dobrze, że ntirzym!!- 
jąc nędzę mas w Rosji i popie- 
rając rewolucję i chaos w Azj' 
pogłębia tem samem kryzys & 
konomiczny w Europie i w A- 
meryce. 

Historja nie zna podobnych 
metod działania na tak szeroką 
skalę. 

Ale ślepa polityka rządów 
| wielkich mocarstw idzie na rg- 
kę czerwonemu imperializmo- 
wi Moskwy. 

Kongres przedstawicieli or- 
ieanizacyj sprzymierzonych w 
Entente Internationale contre la 
Ul-me Internationale. ustalił 
wszystkie powvższe fakty na 
podstawie bardzo sumiennych 
badań. z zestawień antentycz- 
nych dokumentów i sprawdzo: 
nych. informacyj. Dlatego też 
Kongres postanowił zwrócić Się 
do 

wszystkich rządów, 
do polityków, do wszystkich 
|tych, którzy stoją na straży 
cywilizacji, do kierowników 
przemysłu i handlu, do organi- 
zacji robotników i chłopów, 
wreszcie do instytucyj miedzy- 
narodowych, do Ligi Narodów. 
do Miedzynarodowero  Bimra 
Pracy, którego naczelnym obo- 
wiązkiem jest bronić masy ro- 
botnicze przed konsekwencja- 


jęknął zadyszany | 


— Wydrzeć z ciebie duszę. 
— Czyś zwariował? 


irteresowanie wdowami. 
Podczas gdy dawniej na 100 


tnich daje się zauważyć większe za- narzeczonych. idących w An- 


xlii do ołtarza. 92 były panna- 
mi, dzisiaj na 100 wychodzą 
cych zamąż przypada 

| 26 wdów. 

Stosunek ten przedstawia 
się jeszcze pomyślniej dla 
wdów we Francji. Tam, na sto 
owdowiałych żon, 35 wchodzi 
powtórnie w związki małżeń- 
skie. Należy dodać, że ows 
wychodzące zamąż wdowy nie 
są bynajmniej młodziutkie. — 
Niek ich waha się 

od 35 do 50 lat. 

Miss Dix tłumaczy ten fakt 
zaufaniem mężczyzn do gosp- 
darskich umiejętności wdów. 
Dzisiejsze panny. zajęte pracą 
zawodową, sportem lub przy- 
iemnościami. nie mają czasu na 
tego rodzaju zajęcia, a póteri 
mężowie na tem cierpią. 

Wdowy natomiast 

mają już doświadczenie, 
zaczerpnięte z poprzedniego 
małżeństwa, przeszły już nic- 
jedno. nie oczekują tyle od mę- 
ża, co dziewczęta. Dia tych 
powodów, a także | dlatego. że 
wdowy mają najczęściej goto- 
we już i urządzone mieszka 
nie... dżentelmeni wolą wda* 
wy! 

LIM ROLNE e WAZY KE ROZEZRZERZZK 


|mi politycznego dumpingu I 
przed niewolnictwem, 
zyli przed metodami stosowa: 
|nemi przez Związek Sowiez- 
kich Socjalistycznych. Repu- 

Jik. 

Kongres zwraca się do 
|wszystkich ludzi dobrej woli, 
iby zastanowili się nad odpo- 
| wiedzialnością. nakładaną na 
|nich przez czasy przeżywane ł 
nie pozostawali bierni w obli- 
czu atakującego bolszewizmu. 


|» 
|" 


is Po wykładzie anatomji w szkole naszej marynarki wojenneł 


sky, ale nie mógł orzec, czy tra- 
fiła go, czy nie. i 

Zamęt ustał tak nagle jak 
się zaczął. -Mike deptał wśród 


jskorup potłuczonych naczyń, 
[bijąc pięściami w białą, zakrwa 
|wioną maskę. Potem, bliski 
omdlenia, oparł się o skalną 
|Ścianę. U jego nóg coś się rwr 
po” |szało i jęczało... 


— Wybiła twoja godzina. 
Wstaniesz, czy nie? — krzyk- 
nął Mike, popierając rozkaz 
kopnięciem. 


Nastała krótka pauza. 
czem wybuchła walka. Daign-| Przesunął ręką po oczach ł 
ton skoczył jak osaczony |popatrzył nieprzytomnym wzra 
szczur i owinął ramionami kola-|kiem na czerwone kropelki, 
na Mike'a. Młody człowiek rur |ściekające w rękaw. Następnie 
nął z hałasem na ziemię, ude- | odwrócił się i, jak we Śnie, wy“ 
rzając głową o skałę. W jednej dostał na powietrze. Zejście po 
chwili poczuł na gardle silne stromej ścieżce odbyło się bez 
palce i ciężar ostrych kolan na |wypadku. 
piersiach. Ale udało mu się za:| — | ostatecznie nie dowie” 
machnąć ręką i wyrżnąć pię" działem się, gdzie one są — za” 
ścią w rozdziawione, sapiące, mruczał. Nie było się co wra“ 
ziejące wódką usta, które zna- cać. Daiznton jużby teraz nie 
lazły sie tuż przy jego twarzy...|powiedział. Ani Brygida. Bry 
Jakimś sposobem zerwali się |gida była wypchana. Nie da 
obaj na nogi. — Mike mane |wiary!... 
wrował rękami z błyskawiczną Ruszył niepewnym krokiem 
szybkością jak młotami, nie czu|w powrotną drogę do osiedla, z 
jąc wcale, że uderza. Nagle na rękami, wiszącemi u ramion jak 
twarzy Daigntona ukazała się| dwa martwe ciężary, ze wzre” 
ogromna, czerwona plama, na kiem, wbitym tępo w prze- 
podobieństwo okropnych, ob- strzeń. Kilka razy potknął się 
wisłych wąsów, a na piersiach o korzenie i upadł na twarz. 
konstalacja mniejszych plam. — Nie myślałem. że on się 
Cienie walczących tańczyły tak postawi — dumał, odpoczy” 
groteskowo po ścianach i suf:- wając po jednym takim upadku 
cie pieczary niby szprychy ja* dla nabrania sił, — Bronił się 
kiegoś widmowego koła. Mike iak osaczony szczur. Ale Ewy i 
pochwycił wizję zawieszonej Beryl nie znalazł, a musze je 
nad swoją głową butelki whi- znaleźć.. muszę. 
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Echa ze stolicy. |itynnii s 


Życie Warszawy w kilku wierszach. 


Po przeniesieniu biur dyrek |typie gospodarczym, %tóre wy | 
cji wodociągów do domu wła= |mogom elektrotechniki nie zaw | 
snego na pl. Starynkiewicza po |sze odpowiadają. Przepisy obei 
wstała kwestja przeniesienia |mują wszelkie momenty insta!a 


(ac kiezonkowi 


Z Wilna donoszą: 


Jakoż wczoraj policji śledczej 
W związku 


z odbywającemi|m. Wilna udało się zatrzymać 
się w Wilnie 2-glemi Targa |dwie „grube ryby“ Batnika 
|Północnemi i Wystawą Prze:|i Muellera — znanych między: 
wydziału oświaty. Wydział ten |cyjne, poczynając od przepro: |mysłu Ludowego i Sztuki Ludo- narodowych specjalistów kie- 
będzie w najbliższym czasie|wadzenia przewodów i koń+|wej, Wilno stało się „mekką” | szonkowych pochodzących 
przeniesiony na ulicę Koszyko- |cząc na zawieszaniu lamp. Prze | dla „bezrobotnych kieszonkow |pierwszy z Brukseli, drugi z Ber 
wą 9. W tymże domu miały |pisy po opracowaniu przedsta: |ców nawet międzynarodowej | lina, 

być biura inspekcji handlowej |wione będą zarządowi miasta |marki, którzy zjeżdżają tu w Przy aresztowanych znalez!e- 
Wydział zdrowia przenosi się|do zatwierdzenia i ogłoszenia ;nadziei no specjale brzytewki używane 
na ulicę Lwowską, inspekcja | |do wycinania kieszeni, 
KRATECZKI. 


w „Dzienniku zarządu miasta“ 
elektryczna i urząd Sanitarny 
| p 


przeniosą się z Jasnej na Nowy 
Kupiec z Radomia w tarapatach. 


Świat. Miejskie zakłady zaopa- 
trywania Warszawy przeniosą 
się na Stawki do domu własne- 
go. Wydział Woiskowy prze- 
prowadzi się ha ul. Florjańską. 

. « = 

Wykaz instytucyj opiekuń- 
czych, które mają być przez 

Świat jest tak dziwnie urządzo! rywany. Jemu oferowana najlep-| I Mordka poszedł na dworzec 

ny, że człek nie zawsze może ro-| sze jedwabie, najdelikatniejsze | bez pieniędzy. Miał 20 groszy i 

bić, to co chce i nie zawsze vhce| płócienka, najmocniejsze kamgar| kupił za nie, peronówkę, wszedł 

gdy może. Gdy człekowi przyj-| ny po najtańszej cenie. On tak| na peron, wsiadł do pociągu, a za 

dzie ochota np. w domu, by żona | tanio kupował, że wydał wszyst-| nim konduktor i chociaż Morde- 

zrobiła na obiad kapnuśniak, bę-| kie pieniądze, nawet te przezna-| czek schował się w pewnej dy- 

dzie nupewnó grochówka, gdy| czone na powrotną drogę. skretnej ubikacji, znaleziono go 

chce barszczu, będzie rosół. Czło: tam i splsano protokuł za jazdę 


grubszego połowu. 


miasto przekazane instytucjom 
wiek by chciał wejść do restaura- bez biletn. 


społecznym, obejmuje: schrom 
ska przy ul. Karolkowej i przy 
ul. Wolność, główny dom schro 
nienia starozakonnych. zakła: 
dy dla chroników przy ul. Prze 
bieg. mokotowski instytut mo* 
ralnej opieki nad dziećmi, bur- 
sę dla młodzieży przy ul, Żelaz 
cji na golonkę z grochem, to nie Mordka Henochowicz skazany 
ma pieniędzy, A kiedy ma pienią został w Sądzie Powiatowym na 
dze, to akuratnie musi mió ze- grzywnę 20 złotych lub 3 dni a- 
psuty żołądek i nie mioże zjeść rdszóa, 
nie innego prócz kurczęcia, w To jest kara za kupowanie to- 
potrawce a tradycyjnym cytry* waru za gotówkę, 
nowym sósernm i ryżem. A może Jery Krzcdki. 
mi kto z was pożyczy trochę ma- 
mony. Niedużo: 10 tysięcy dola- 
rów... 


` PERONOWY BILET. 


On chda sobie pożyczyć na 
powrót, Taki naiwniaczek! Kto w 
Łodzi pożyczy gotówką kilkana- 
ście złotych? Przyjechałeś — po 
wiedziano mu — miałeś gotówkę, 
wydałeś ją na towar, to wszystko 
jest bardzo ładne. Ale teraz poży 
czać od nas? Skąd, zaco, kiedy? 
Kto w Łodzi ma gotówkę?! 


3 lata więzienia za ulotke. 


Działacz komunistyczny przed sądem. 


Z Piotrkowa donoszą: Włądysław Masztalerz od 1924 
Posterwkowi policji Piotr Ba- |roku był znany na terenie Piotrko 
rański 1 Władysław Bąkowski |wa jako 
pełnili 25 kwietnia br, w godzi: działacz komunistyczny, 


nach rannych służbę  patrotową 
i ; w roku 1928 podczas wyborów do 
ok COW "obi dą DU Rady Miejskiej w Piotrkowie 


gaju. Przechodząc obok czwarte 
go domu fabrycznego Barański kan ydował z unieważnionej na- 
stępnie listy komunistycznej, t. 


zauważył w oknie strychu tego zw. „Jedność Związków Zawydo 


nej, zakład dla dzieci w Karoli- 
nie, filja domu wychowawcze- 
go im. ks. Boduena w Otwocku 
i w kolonii Staszica, Oszczędno 
ści z tego tytułu mają dać w 
stosunku rocznym 767.378 zło 


tych. 


Po nzyskanńiu pozwolenia 
wladz, związek właścicieli au- 
tobusów przystąpił do przed- 
wstępnych robót, związanych 
z budową dworca autobusowe- 
Ko w pobliżu placu przy ul, No 
wogrodzkiej, skąd obecrle nad 
chodzą autobusy międzymiasto 
we. Wybrano w tym celu ob- 
szerny plac. położony na nieru 
chomości 123 w Al. Jerozolim- 
skich. w odległości kilkudziesię 
chi metrów od obecnego posto 
fu autobusów, Przyszły dwo* 
rzec składać się będzie z bw 
dynku stacyjnego oraz zajezd- 
ni. W budynku stacyjnym mie- 


—:0:— 


Napewno oddam, jak tylko się 
dorobię pierwszego miljona. A to 
będzie bardw łatwe: wystarczy 
otworzyć pokątne biuro pomocy 
dla aresztowanych posłów. Dwu- 
stu stałych klientów jest murowa 
nych. 


ZAKUPY. 
Mordka Henochowicz miał da- 


leko skromniejsze zamiary. On 
chciał... 


Ale pokolei. 
Mordka mieszka stale w Rado- 


. 4 pr 
am arasa 


Wieś pod terorem zbrodniarza, p 


Krwawy opryszek śmieje się z ożfaw polidi 
Łódź, 21 września. — Przed| 
dwoma tygodniami, o czem do” 
nosiło „Echo“, w Piotrkowie 
przy ulicy Poleśnej dokonane 
izostąło potworne morderstw) s i 
na Osobie Władysława Maze- napadu baniychieg | 
ranta. Zbrodni tej dopuścił sięlze strony Czechowskiego. M | 
niejaki Antoni | Czechowski. |rego mieszkańcy widują cze 
mieszkaniec pobliskiej wsi Ra-|w pobliżu wsi, a nawet ERQpy znajd 
kowa stwierdzono czasami prz venu ligow 
Jako tło zbrodni podaią zem |dzi do domu na kolacię. PHA anie w' 
stę osobistą, Czechowski jako” paru dniami policia piotr j , 


| m e e RENE RY ZEE 


pory nie udało się go schim 
cić. Ludność Rakowa, ZWIS | 
cza zaś tódzna zamordowig r 
zo Władysława Mazeramta «i 
ie pod ciągłą grozą 


czne roz 
by proponował Mazerantow' ska przeprowadzała We o mistr 
kilkadziesiąt złotych za „sprząt dwitkrctaje chawę Oraz 


uięcie* pewnego, w Rakowie, jednak bezsknićó 


| wej: 
niewygodnego dlań człowieka. nie. Tymczasem. mieszkafćh Podział ją 
Mazerant miał odmówić i o prolRabowa twierdzą, iż zbródję, w roki 
pozycji tej opowiedzieć znajo' |nlarz w czasie obławy ukr z lat 
mym. Wówczas Czechowski w był w gęstwinie leśnel. uaWszej gru 
obawie, że wieść ta dojdzie do otoczony jest Raków. Po Him, 
wiadomości policji jeździe policji Czechowskić zawa) « 

zamordował Mazeranta. 


znowu widziano.  Zbrodriuamj 
Dokonawszy krwawej zbrod |budzj wśród wieśniaków ORW 
mi Czechowski zbiegł | do tejlnv postrach. 


Zeznanie złożone w policji fo oriz 
uznali sedziowie za niewystarczająteje iss: 


M grupie 
przerzucił się na budynki © tę BE d 


strawił licznych gospodarstw i mają obi 
Oskarżona w dochodzewiach Kł $ x 
> ; „scp PY przy 

Lcyjnych przyznała się do pop" 

tenia zarzuconego jej pries 

stwa | opisała sposób podłoże ih 

ognia, atoli pis ist 


Ze Lwowa donoszą: 

Przed sądem okręgowym, ja- 
ko trybunałem sądu przysięgłych | 
w Czortkowie, odbyła się rozna 
wa przeciw Malance Kaduckiej 
z Iwankowa ad Skała, 


oskarżo- 
nej e zbrodnię podpalenia, dok 


w,śledztwie i rzedst 

naną przez nią w nocy na 25 mar- |rozprawie przed sądem Wiedawna j 
ca br, na szkodę jej byłego sluź- colnęła przyznanie, R Wystepuj 
bodawcy Wasyla Kowatyszyna |tłumacząc się tem, iż organa "e składzi 
Wedle aktu oskarżenia Kadus. |iicyjne czyniły jej przyrzec pozostal; 
ka wzuieciła pożar z zemsty 72 |że skoro do czynu się przyłi Bszyńscy, 
wydalenie jej ze służby i w tym |nie zostanie aresztowaną i beai dwski oraz 
celu podłożyła ona ogień pod du | pozostawiona na wolnej stopie, Piski. W o 
żą stertę słomy, obejmującą 70| Wyniki przeprowadzonej h stracili | 
kóp snopów, złożoną w samym |prawy wykazały nieścisłość M le ze swe 


środku wsi, pomiędzy licznymi 

budynkami, która to sterta 
człkowicie spłonęła, 

a jedynie przypadkowi, akcji ra- 


mentów, dotyczących przyznstł żywi 
się oskarżonej do czynu, a AW o całość 

udało się oskarżonej udowód! ię tak gra 
swoje alibi, to też sędziowie PIIG: 


> VESI 3 W razie ła 
tunkowej i brakowi wiatru nala- |sięgli po całodziennej rozpri Spodziankę 
żało zawdzięczać, że ogień nie |wydali wyrok uniewtnniając? py uważać 


ścić się będą poczekalnie od- 
jazdowa | przyjazdowa, kasa, 
biuro informacyjne, bufet, kios- 
ki, lokal dyrekcji dworca, dy- 
rekcji Związku I t. p, W zajezd 
ni będą boksy na autobusy sta- 
„cia obsługi oraz benzynowa, 
` przyrządy pożarnicze į t. p. Na 
terenie tym znajduje ste obec- 
ne garaż - dla kilku samochc- 
w. 


o s * 

Urząd inspekcji elektrycznej 
opracowuje przepisy w spra- 
wie instalacyj elektrycznych w 
Warszawie, Idzie o instalacje 6 


„Ludzie b 


miu. Radamscy czytelnicy „Echa“ 
napewno znają Mordkę, No, ten... 
Henmochowicz, kupiec, Słowem 
Mordka. Otóż ten (a może ta?) 
Mordka, syn starego Henochowi- 
cza potrzebował w czerwcu r. b. 
przyjcehać do Łodzi po towar. 
Mordka był w Łodzi bardzo mile 
widziany „bo przyjechał z „żywą“ 
gotówką. On sobie na wszelki 
wypadek prżygotował oddzielnie 
pieniądze na powrotną podróż. 
ale możecić sobie państwo wyo- 
brazić jak w Łodzi przyjmowano 
kupca, który przyjechał po towar 
z gotówką. On był poprostu roz- 


ezdormni 


w kino-teatrze „Czary”. 


Opowieść z życia włóczęgów, 

Piim interesujący, peton emocii I 
napięcia dramatycznego, 

William A, Willmann — reżyser 
filmu — ujął swą opowieść w sposób 
reallstyczno-literacki, operując środe 
kami inscenizacyjnemi, znanemi z fil- 
mów tego samego pokroju, co „Lu- 
dzie bezdomni”, 

Obsada ról znakomita: Luiza Bro- 
oks, Richard Arlen 1 Wallace Beery. 

Luiza Brooks potraktowała swą 
rolę fnieligentnie, choć bez głębokich 
akcentów dramatycznych. Richard 


PIERRE NEZELOFF. 


ROZCZAROWANIE. 


O pożyciu swojen małżeńskiem 
pani Dourdyne zachowała jak 
najgorsze wspomnienie, nie dlate 
go bynajmniej, że mąż jej był 
złym człowiekiem, lecz zapalał 
się dla każdej spódniczki. Ścroe 
jego łączyło niestałość koguta z 
sentymentalnością gołębia. 

P. Dourdyne wyrzekła się kon- 
troli zdrad swego małżonka, lecz 
wobec niemożności  zrezygnowa- 
nia, cierpiała bardzo wiele i wie 
le przelała łez. 

Stąd, gdy mąż jej umarł, do- 
znała tylko bólu umiarkowanego 
i dyskretnego. Pozostał jej syn, 
na którego przeniosła swoje uczu- 
cia i nadzieje. 

— Niech chcę, by został podob 
ny do ojca, — ślubowała sobie. 

Starała się odtąd rozwijać w 
swym synu zalety, które w przy- 
szłości miały zeń uczynić wzorowe 
go małżonka, Ożywiona najszczer 
szą bezinteresownością, ona, któ- 
ra była tak nieszczęśliwa w swo- 
jem pożycia małżeńskiem, stara 
ła się o to, by kiedyś żona jej sy- 
na mogła być szczęśliwa dzięki 
m które wpajała ma mat. 


Arlen — b. męski, spokojny I swo- 
bodny w grze, Wallace Bcery — jak 
zawsze — po mistrzowsku ujawnił 
typową dla tego aktora rubaszność 
ruchów I grozę mimiczną, 

Na zakończenie maleńka uwaga. 

Charakterystyczne jest, że w fll- 
mach amerykańskich z życia ludzi, 
wyrzuconych poza nawias społeczen- 
stwa, scenarzyści amerykańscy sta- 
ralą się oświetlić psychikę bandycką 
z jak najlepszej strony. 

Niema tu apoteozy bandytyzmu — 
lecz tkwi w tem jakaś prawda o czło 


Było to szlachetne zadanie, Po- 
święciła mu się x abnegacją. Wy- 
chowywała Jacques'a w domu, ob 
jęła nadzór nad jego nauką i wy 
chowaniem, kierowała jego roze 
rywkami i wyjściami, _ kontrolo- 
wała surowo jego znajomości. | 
Dwukrotnie wyrzekła się powtór- 
nego zamążpójścia, 


Gdy syn jej skończył lat dwa- 
dzieścia pięć, uznała, że przyszedł 
cmas na zebranie owoców ze 
swych starań. Wyniki ich przeszły 
wszelkie oczekiwania: Jacques 
był nadzwyczajnym młodym czło- 
wiekiem, rozumnym, spokojnym. 
przesiąkniętym poprostu solidne- 
mi zasadami, wyróżniającemi do 
brych mężów. 

P. Dourdoyne bez trudu znala- 
zła dla niego narzeczoną. Nazywa 
ła się Helena, była łagodnego u- 
sposobienia i w miarę przystoj | 
ną, 

Jak to przewidziała pani Dour- 
doyne, Helena była szczęśliwa, | 
za szczęśliwa nawet, jak ma gust. 


na, pogodna, błyszczała w jej o- 
czach i złociłą jej włosy, złobiła 
dołeczki w jej policzkach, przy- 
spieszała lub obciążała jej ruchy. 

Jednak to ogromne szczęście, 
uzewnętrznione bez osłonek, sta. 
wało się czelne. Przyjmowało po 


domu twarz Władysława Maszta 
lerza, który wychylił się z okna 
i wyrzucił na ulicę 

paczkę ulotek, 

Ułotki te w ilości stu kilkudzie 
sięciu sztuk były odezwam! ku- 
munistycznemi, wydanemi przez 
Komitet. Centralny Komunistycz 
nej Partji Polskiej, 

Barański udał się natychmiast 
dó domu, z którego rzucono odez- 
wy, przyczem na schodach spo- 
strzegł szybko schodzącego z l-go 
piętra ma parter Władysława 
Masztalerza. Masztalerz zapyta 
ny nie potrafił wyjaśnić skąd 6 
talk wczesnej porze powraca 

Zarządzone przez sędziego 
śledczego próby sprawdzenia by- 
strości wzroku, zdolności spo- 
strzegawczej | zdolności zapasnię 
tywania twarzy ludzkich Barań- 
skiego, wykazały, że Barański 
mógł dokładnie rozpoznać ostb- 
nika rzucającego ze strychu do- 
mu odezwy, 

ELITRO NTV; ZB OEA R 


wieczeństwie, drzemłącem nawet w 
duszy zdegenerowanego bandyty. 

Otóż właśnie w „Ludziach bez- 
domnych" notoryczny opryszęk — 
— Jim z Arfzony (Wallace Beery) — 
okazuje się w końcu bardzo szlachet 
nent indywiduum, 


zory prowakacji. Ponadto młoda 
kobieta zdawała się przyjmować 
je, jak rzecz lub hołd sobie na- 
leżny, 

Podobna beztroska i brak dy- 
skrecji irytowały panią Dourdoy- 
ne, Jacuqes naprawdę przesadzał, 
Dobroć jego stawała się głupotą. 
A on, czy także był szczęśliwy 
przynajmniej? 

Gdy była z nim sam na sam, 
badała go, wpatrując jakiegoś nie 
domówienia, rozczarowanego ge 
stu lub westchnienia choćby. 

— Czy jadasz dobrze? Czy nie 
pracujesz zanadto? Spójrz mi w 
oczy: zdaje mi się, że schudłeś... 

Przyglądała mu się podejrzli- 
wie, taksowała go, ważyła.. Oa 
zaś, z miną kwitnącą,  dźwięcz. 
nym śmiechem, starał się uspo- 
kcić matkę, Pomimo to kiwała 
głową, mówiąc bez przekonania: 


| poszła za nimi, 


— Gdy kobieta ma takiego mẹ 
Ża, jak ty, powinna go strzec, jak 
oka w głowie, i otoczyć go naj- 
większem staraniem. 

A w duchu dodawała: 

—Ta kobieta nie potrafi oce- 
nić swego szczęścia. Ach! gdy- 
bym ja to była wpadła na podob 
nego męża! 

à 
Pewnego wieczora, gdy p. Dour- 
doyne wybrała się do miasta z 


wych í PPS-lewicy"”, Ostatnio 
Masztalerz był prezesem, znajdu 
jącego się pod wpływami komu- 
nistycznemi Związku Zawodowe- 
go Robotników Przemysłu Wió- 
klenniczego w Piotrkowie, 


Sąd Okręgowy rozpatrzywszy 
powyższe argumenty aktu oskar- 
żenia, skazał Władysława Masz- 
talerza za zbrodnię zamachu prze 
ciw istuiejącemu ustrojowi na 3 
ata więzienia, 160 zł. opłat I u- 
iszczenie kosztów sądowych. 


—:0:— 


liry jeny obcych 


u Handlowców. 


Dnia 1 pażdziernika uruchomicne 
zostaną kursy języków obcych przy 
Związku Handloweów Polskich dla 
osób początkujących | zaawansowa: 
nych. Wykładane będą języki: an=- 
nielski, francuski i niemiecki. Wszele 
kich informacyj udziela I zapisuje do 
dnia 25 bm. Sekretariat Związku 
(Piotrkowska 108) w godzinach 13— 
15, 18—20, 


nadejściem nocy dosnała nagłej 
niespodzianki. Z drugiej strony 
ulicy, o jakie dwadzieścia metrów 
odległości „ujrzała przed sobą sy- 
na. Widziała go tylko ztyłu, lecz 
wzrok matki się nie myli, był to 
on napewno, 


Chciała przyspieszyć kroku, by 
go dogonić „zachwycona tem nie- 
spodziewanem spotkaniem, gdy 
zdumienie przykuło ją na miej- 
seu. Jacques nie był sam, Towa- 
rzyszyła mu młoda kobieta, lecz 
ta kobieta nie była jego żoną. 


Zaintrygowana, p. Dourdoyne 
Serce jej, pomi- 
mowoli, doznawało wzruszenia, 
jak w kinie, gdy oczekiwała tra- 
gicznego rozwiązania, Jacques i 
jego towarzyszka trzymali się pod 
rękę, uśmiechali się do siebie, j 
widać było, że prowadzą czułą 
rozmowę, 


Znienacka staruszka doznała 
wstrząśnienia. Młodzi ludzie przy 
stanęli w mrocznej wnęce bramy, 
a sposób w jaki się całowali, nie 
pozostawiał wątpliwości co do ich 
wzajemnego stosunku. 

— A to dopiero! — szepnęła p. 
Doardoyne bez tchu. 

Mimo to, odkrycie jej bar. 
dziej ją zdziwiło niż zmartwiło. 
Szczerze mówiąc „miała wrażenie 


i [PO przeci 
Czerwone Szyldy malarzść; s» 
„ „łeącym wy 
Pendzel na usługach wywrotowcó | pajrów 

i u z 
Zę Lwowa donoszą: |nego Lebewońila, u któreg0 3 Ha Ary 
Przed sądem przysięgłych |kieszeni znaleziono list. | ky, grajńcy 
stanęli wczoraj Anczel Fischer. przemycony z więzienia, My +, dycy 
malarz pokojowy i Saniuel Le-|napisany przez odsladującję, w 'rożgy" 
bewohl, bez określonego zaję- |karę 4-letniego więzienia „rych | koń: 
cia, oskarżeni o zbrodnię zdra- |maną Griina, zawierający sM modą spr: 
dy głównej z pr. 58, przez roż- |wozdańie z głodówki. urząd Bowarszaw 
szerzanie transparentów nej przez. Grilna w więzielny ymienion 
o treści antypaństwowej.  |oraz prośbę o dyrektywy © Mle I ch 
W przededniu 1 maja ub. r. {urządzenia manifestacji koni izawśkiej 
Komiiniści Iwowscy wykazali nistycznej w więzieniu w Ass; się z 


ożywioną działalność agitacyj 
ną, zamierzając w dniu 1 maja 
urządzić wielką demonstrację: 
W tym celu pfścili w ruch apa 
rat azitacyjny. wydrukowali 
moc ulotek | przygotowali sze- 
reg transparentów o uapisach 
I hasłach rewolucyjnych. Dnia 
30-g0 kwietnia policja prze- 
prowadziła rewizję w mieszka- 
nilu malarza pokojowego Ancze 
la Fischera, przy ul. Źródlanej 
31 znalazła pod deską 
11 transparentów, 

między którymi znajdował się 
jeden z nawisem: „Zbierajmy 
fundusze na kolonje im. Botw'- 
na”, Poza tem znaleziono 10 
sztuk  nmiewypełnionych list 
składkowych. na rzecz rodzin 
po zabitych I ranionyvch w wal 
kach ulicznych dnia 6 marca w 
Sanoku. 

Równocześnie z Fischerem 
aresztowano drugiego oskarżo 


ulgi, 
lu. 

Pomyślała o Helenie. 

W gruncie rzeczy ta mała otrzy 
mała to, na co zasługiwała. Nie- 
umiała ustrzec i zachować męża... 
Trudno. Tem gorzej dla niej! 
Za wiele beztroski i zarozumiało- 
ści i gleba, przygotowana na žni- 
wo cnoty, stała się ofiarą chwa 


jak po skończonym skanda. 


stów złego. Czyjaż to była wina. | 


jak nie ogrodniczki? 
Ach! gdybym ja była na jej 


miejscu, — westchnęła pani Dour 
doyne... — I stara się on przynaj- 
mniej jeszcze, by o niczem się 
nie dowiedziała, by nie zaznała 
bólu.. Nie robiono sobie tyle za 
chodu ze mną... 

Ze łzami w oczach, szepnęłu: 

—A jednak, mój drogi chło- 
piec jest bardzo delikatny... 

Zdjęta złośliwą ciekawością, 
wskoczyła do taksówki i zawieźć 
się kazała do synowej. ; 

— Niema jeszcze Jacques'a? — 
zagadnęła ją. 

— Nie jeszcze. Przypuszczam 
jednak, że wkrótce wróci. 

W istocie przyszedł niezadłu- 
go. 
— Dobry wieczór, mateczko! Do- 
bry wieczór, kochanie! 

Ucałował matkę i żonę z jed. 
nakową czułością. Zdumiona, 
Dourdoyne przyglądała ma sie, 


t maja, Aresztowani winy sg 
wyparli, KEKERE A 4 
mił się tem, że nieznanej 
człowieka otrzymał poleceATy | 244 
wymalowania tych transpasi oz" 
tów, otrzymując wynagrod9Q misti 
nie po dwa złote od sztu dy , 
ponieważ wiedział, że napia boisku 
te są treści antypaństwoWypy zawody 
więc je ukrył. — Podobnie gą” o mistrz, 
tłumaczył się Lebewonl, tWYpeh w Lod: 
dząc. że list ten otrzymał "p$podziewar 
nieznanego mu osobnika. zj, , zasłuże 
Analogicznie obaj bronili SJ *asowemu 
na wczorajszej rozprawie, g,Srużyną V 
rona ta nie trafiła do przekód*wyciezca, 
nia sędziów przysięgłych. AET W. okaz 
rzy potwierdzili winę oskaf”fsę lepszyn 
nych w kierumku  dalszejPolu, nator 
współudzłału w zbrodni głłgeeciwnika | 
nej, a na podstawie werdykygyodem jesi 
sędziów przysięgłych zapi wysokości 
wyrok. zasądzający obu oskfMcy I bran 
żónych na rok ciężkiego Wfętni bronił 
zienia. — Widzew gri 


s moc z Pudl 
jak człowiekowi obcemu, M sy ce $ 
nagle stanałby przed nią, KF Widzew 
się po pokoju, zupełnie opat A R taki | 
ny. Głosem wesołym  tłuma p. 5 SA 
swoje opóźnienie: pilna PA 4 


którą mu powierzono w cię 

wyjścia z biura, jakiś wyp% l gwe 
w metro. Szczegóły dokładne dg 

pełnie prawdopodobne, phi Terminy m 
mu z ust z zadziwiającą wym” Joby | świat 
Staruszka mimowoli poczi! gó. następuj 
padujący ciężar na piersi, Fu p. 1—8h 


wkońcu przytłoczył ją zupe” Mistrzostwa 
, Zupełnie podobny do OMAt ym, 10 — 1 
— myślała — takiż sam, js% sg? ~ mistrzo 
ciec.: Śledząc go oczyma, wi szybkiej, 1 
niała poświęcenia, jakie pot JU — mistrzc 


dla wychowania tego dzieck% m 
zygnację z własnego szczęści% sł, SLU 
motność, w jakiej znalazła "A 


becnie. 


JrOszczędnoś 

I wszystko po to, by osati IP pod które 
takie rezultaty... skoro jest P’ | wstępnym 
ny da Innych. f „blusze 
Przytłoczył ją nagły, gf Jowania na 
mowny ból. Była to rozpacz * gf skierowani 
czarowanie artystki, która ściwe loży 
dziła dwadzieścia lat nad. ka kreśli 


rzeniem arcydzieła, by przek?, 
się, dowiedzieć się z brutalni 
nagłością. że arcydzieło, Mi 
kosztowało tyle wysiłków: 
przekracza granic zwykłej P 
litości. 


lędzyna 
dana w) 
"ej, piękna 


Tłam. L- Śwskiej „W 
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| o wejście do ekstra Klesy? 
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nw 


Str. 
Co słychać w „Dobrym Wieczorze” 
i „Chochl.ku'? 


Ciekawe n espodzianki łódzkich tęatrzyków rewiowyt" 


Łódź, 21. 9. Sezon jesienny |warszawskiego Qui Pro Quo. 
w teatrach łódzkich trwa już w {Przedstawienia odbywać się bę 
całej pełni. Spragnieni dobrych |dą w sali kina „Spółdzielni“; 


D 


go sehi 
a, ZWIS 


INWRACI 


kiego AM rozrywek łodzianie ay) że |Chociaż artystów zaanięażowi* 
kiego, KU 7 x ' TZ € ledwo wiążą „koniec z koń |nych niema jeszcze w Łodzi, 
duią Cza GROZNI PRZECIWNICY W. K. S-u. | cza chetnie odwiedzała DoY tolę Toii 

„wot © - i è r bytki / Ź 

nawet obok znajdującego się w pełni |cej roli prawdopodobnie nie ode-| Jak wynika z powyższego wallwań do końcowych rozgrywek |5YtKi Melpomeny. już rozpisane. 


i 7 VCES > : b g 
U DEZAS bnu ligowego, wielkie zainte- 


Ko a „powanie wywołały również te- 
ı piollAfA Boczne rozgrywki międzyokie- 
; | o mistrzostwo Polski w ke. 


„zs kutécii "W r 
bezskud 4 wejście do ligi, 


nieszkakiiPygzzał na grupy przeprowo- 

Z KO w roku bieżącym według 
WY KNU z lat ubiegłych, I tak w 
NEJ, gęWszej grupie walczą; Legje 
Wi apan), WKS, (Łódź), Iskra 
howskig Pi Szawa) oraz 1 KS, 29 (To- 
ZbrodtitB w or. drugiej: AKS. (Król 


ków ORBE, Wawel (Kraków) oraz 
E> (m. Kielc); w gr, trzeciej: 
oMisko (Wilno, 82 p. p. 


J KZeść) oraz 42 p. p, (Białystok) 

isg KM czwartej: Lechja (Lwów), 
ki qie (0! (Równe) 1 Unja (Lublin). 
dj p W trupie pierwszej faworyzć 
|ynki M dotąd drużyny WKS, i Le- 
darsi mają obie po dwa stracone 
zenia ty przy dwóch grach, Fa- 
e do PRA em w tej grupie uważamy 
j paapa WKS 


podłożwielki znak zapytania nato- 
wie f PR: rzedstawia toruński TKS 
n 
anie, 


Występuje on w zmienionym 
organa 


D składzie, Z dawnych cza- 


yrzeci (W pozostali bracia Gumowscy 
sjeszyńscy, Kowalski, Wierz- 
ną i wsk; oraz wszechstronny Sto- 
j stopie ski W ostatnich dwóch lu- 
zone) jo stracili toruńczycy jednak 
cisłość Mile ze swej dawnej 
przyzn żywiołowej gry 
u, a k. X ko całość już nie przedstawia 
udowoć duje tak groźnie. W- każdym 
dowie PIM razie łatwo mogą zrobić 
tozpra Mspodziaskę a w stosunku do 


inniający: M uważać ich należy za rów- 


Piledawna jeszcze drużywa ligo | 
) |tym roku ma wszelkie dane ża- | 


gra. SA 
W grupie II-śląskiej stuprocen 
towym niemal faworytem jest 


|AKŚ, najpoważniejszy zresztą | 


|kandydat na 
| przyszłego benjaminka ligi, 
Drużyna wyrównana we wszy- 
|stkich linjach pod wzgledem tech 
nicznym j taktycznym, szybka 
|i ambitna, dorównuje napewno 
niektórym zespołam ligowym, A 
K. S. pozałem może się poszczy 
|cić wspaniałemi wynikami z za 
|jgranicznemi zespołami i czolowe 
mi ligowemi. W A-klasie śląskiej 
|w roku bieżącym niemal od po- 
czątku do końca nie oddał prowa 
dzenia w tabeli, Wojskowy KS. 
| Wawel będzie trudnym orzecheim 
|do zgryzienia dla Ślązaków, jed- 
|nak wygrana ich zdaje się nie u 
legać wątpliwości, Mistrz Kielc 
jako ostatni z trójki będzie się 
prawdopodobnie ograniczał do u- 
zyskanią wyników honorowych 
a przefrana jego tak z AKS-cm 
lijak 1 Wawelem jest pewna. 
W trzeciej grupie Ognisko i w 


jęcia pierwszego miejsca, 82 p. 
jp. 1 42 p. p. drużyny o typowo 
| wojskowym stylu gry dorównu: 
|ją fizycznie | ambicją mistrzowi 
Wilna, ustępują jednak pod wzglę 
dem technicznym j powinni mu 
ulec zdecydowanie. 

W ostatniej grupie wreszcie 
Lechja lwowska w tym roku zta- 
lazła twardego I groźnego prze- 
ciwnika w Unji (Lublin), wobec 
czego łatwo może się znów po- 
wtórzyć historja trzeciego decy- 
dującego spotkania, do którego 


fo przeciwnika, Wojskowy 
rza 


D Sportowy z Łodzi w roku | 


Lechja zresztą ma „szczęście ”. 


(kim. dla kolarzy ŁKSu, celem, 
lupamiętnienia 


mecz międzymiastowy Lwów -— 
Łódź, który tym razem odbędzie 


ka naogół jest zupełnie otwarta powinny dojść WKS., AKS., Le- 

i poza grupą śląską i wileńską chja i Ognisko Z tych drużyn wy 

łatwo może toni się przyszły mistrz Polski w 
przynieść niespodzianki, kl A. 

W myśl powyższych 


ow 


—X 0 :X 


Wyścig na przestrzeni 50 kilometrów. 


Upamiętnienie S-lecia sekcji kolarskiej 
czerwonych. 


Dzisiaj Sekcja Kolarska Ł.|erupa silnych Zu minutowy — 
K. S- organizuje “gi dorocz- |»d czasu startu grupy najsilniej 
ny wyścig ną przestrzeni 50 szych. 

Start nastąpi na szosie Pa- 
bianice — Łask przy parku 

5-cio lecia istnienia sekcji. Sielanka“ godz. 8 min. 30. 

Charakter wyścigu ma na | Zeszłorocznym zwycięzcą po 
celu ustalenie formy wyścigo” | wyższego wyścigu bvł Szy” 
wej zawodników klubu i tem|mański Leon. zdobywając sta” 
samem kolarze zostaną podzie” |tuetkę „Kolarza*, która prze” 
leni na trzy grupv t. i. grupa — |chodzi na własność po dwu- 
słąbych, silnych f majsiiniej-|krotnem zdobyciu -kolejno 
szych. Grupa słabych otrzy? | wzgl, — trzykrotnem niekolej: 
muje handicap 40 minutowy, Ino. 

X:0:X 


«wyp .n 3 
Dzisiejsze mecze ligowe. 

W niedzielę odbędzie się 5lolnia — Warta. 
meczów, o mistrzostwo Ligi. |QGarbarnia 
W sobotę w Warszawie grała |Lwowie 
Legia z Warszawianką, w nies Pogoń — ŁKS 
dzielę odbędą sie spotkania na-li w Łodzi ŁTSG — Wista. 
stępujące: w Warszawie Po- = 


Skład Lwowa przeciw Łodzi. 


Na 28 bm. zapowiedziany jest jniczak, Pająk, Hanke, Wasie- 
w związku z jubileuszem LŻOPN |wlcz, Deutschman, Steuermaan, 
Rusiecki, Czudżak, Maurer, Sza- 
bakiewicz. Skład nie jest defini- 
tywny, Spodziewać się należy, że 


w Krakowie 
Cracovia, we 


się we Lwowie, Kapitan związko 


Ogonki przy kasach są wi- 
docznym znakiem zainteres- 
wania. 

Jak się dowiadujemy, obec 
nie dwa prosperujące Świetnie 
na gruncie łódzkim ieatrzyki 
rewiowe również przystępują 
do 

gruntownej reorganizacji 
i mobilizacji sił. 

Taka przemiana materji zwy 
kle wychodzi na dobre i dla pu 
bliczności i dla dyrekcji — 0- 
świadcza nam energiczny dy- 
rektor „Dobrego Wieczoru* p. 
Robert Torner. „Przemiana“ ta 
polega nietylko na przesian'u 
dotychczasowego zespołu, ale 
także 

na zmianie lokalu. 
„Bajka“ mnie eksmituje pod na 
porem X Muzy. Przenoszę więc 
swoje graty do nowego pierw- 
szorzędnego lokalu przy ulicy 
Kopernika 16. 

Sala wymarzona — ciągnie 
dalej dyrektor Torner. Central 
ue ogrzewanie, wygodne szat- 
nie, buiet. oraz wzorowe garde 
roby dla mej gromadki arty- 
stycznej wprowadzają mnie w 
zachwyt. Tramwaj pod samym 
nosem, tak że bywalcy „Dobre 
go Wieczoru* nie będą mogli 
narzekać. Wraz ze zmianą loka 
lu nastąpią 
zmiany w zespole artystycz- 

nym. 
Obecnie jadę do Warszawy 
aby zabawić się w poławiacza 
gwiazd.. „Dobry - Wieczór“ 
przy ul. Kopernika, mam na 
dzieję, w krótkim czasie stanie 
na poziomie pierwszorzędnych 


Mamy nadzieję, że inauzuracyj 
nym programem 
zdobędziemy 


przebojem 
łódzką publiez- 
ność. Tembardziej że nailep- 
szym wabikiem są obecna 
„szlągiery*, które hurtem zaku 
piliśmy. 

Jak widać z powyższego cię 
kawe niespodzianki szykują 
nam dvrskcje obu teatrzyków. 
Paździeriik za pasem... 

(r—m). 


Radio-Kącik, 


PROGRAM STACJI WARSZAW- 
SKIEJ 1 ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEŁ 


Poniedziałek. 


1158—12.05 Sygnał czasu. 

12.05—13.15 Muzyka gramoł. 

1315—13,20 Program dzienny I reper 
tuar teatrów | kin. 

1550 Odczyt „Parę rad dia turysty 
samochudowego w Polsce“, wysł 
inż, R. Morsztyn. 

16.15—17.10 Muzyka gramoł. 

17.10 Przegiąd komunik. 

17.35—18.00 „Skrzynka pocztowa“, 

18.00—19.00 Muzyka lekka, 

19.00—19.20 Rozmaśtości, 

19.20 Pogawędki techniczna, 

19.35—19.45 Płyty gramot. 

16.45—20.00 Kom. Izby Przem.-Hamdl. 
program na dzień nast. komunikaty 

20.00 Pras. dziennik radjowy. 

20.15—22.00 Operetka „Ćwa”. 

22.00 Feljeton „Porucznik 4-20 pułku 

Spahisów", wygl. p. T. Strzetelski, 

22.15—24.00 Komunikaty | muzyka ta- 
neczna | salonowa. 


KATOWICE. 
408,7 m. 


Syznał czasu. 
Koncert gramof, 
Kom. meteorol, 
Odczyt 
Komunikaty, 
Koncert granio! 


11.58—12.05 
12,05—18.00 
13.00—13.10 


ącym wykazał w rozgryw- Ostatni z trójki Sokół nie odegra zo 


F i r i a ali te rata É t że Wł. Włosik: 
» stag A c danodcbni żniejsze; ro | WY P* Zimmermann ustalił nastę po występach niedzielnych nastą jnadscenek,  tembardziej, 
reg g Sinaia i PNA K wora Sda ia t któ pujący skład drużyny reprezen- |pią jeszcze pewne zmiany, wszedłem w kontakt z całym Koncert popularny 
tóregó +4 Ay NRN] PR b 4 a ltacyjnej Lwowa: Albański, Olej SK szeregiem autorów o odcinek powieściowy. 
: óreg Hat to zespół twardy, fizyczne ry po raz pierwszy w historji pił wyrobionej sławie Rozmaitości. 
st. JBy P ko t ambitnie, |karstwa polskiego doszedł do roz = : s > 0 Ai 
PY, grający szybko l arstwa p efo doszedł do ikiz A 19.30—20.00 Dr. WI. Chrzanowski: 

czienia. $ tradycyjnem szczęściu Ło= |grywek międzyoskręgowych nale Mecz pieściarski w Pabianicach. X nea lokali ROBROCCYTAA „Polityka mieszkaniowa u nas | za- 
aduja iin w rozgrywkach miedzyckrę |ży powitać z wielkiem uznaniem Udział dnik łódzkich ka. Bo! W ROCZĄZWPPAZCNEA: SRR Komia. Sei 
leria Mych i końcowych i w tym ro |tembardziej, że jest to drużyna ział zawodników zkich. T 1 AOT ; tea aty. Stražactwa 
jacy a (Moga a siuk aaia A : aeea AKA ba Dziś o godz. 11 przed potud- |chowski (IKP); waga piórko- NE RE Aa a cali ską ZE atek raa mee Aae 
‘rosiga Warszawska wszystkim wy |Świadczy to rajlepiej o wszecb-iniem organizuje K. S.. „Krusch* iwa; -Ztetński (Widz. Man.) — ku“ cr Sienkię |5015—22.00. Opere Wa”, 
więzień wymienionym ustępuje zdecy |stronnośći Sokoła w sporcie pol- Aie uje K 1 ki ( an.) „Chochliku* przy ulicy Sienkie |z2,00—22.15 Felieton: '„Automobliizm 


eńtder* w własnej sali w Pa-lKłys (K, E.J; waga lekka: Ga- 


HU u A p 4 < A a rje Zi “i 
an anie | choć Are Boka skim TaS Rek POOR bianieach zawody pięściarskie|win (Geyer) — Bartosiak rynek e okey = prz 221322300 Komunika horoi 066 
reg dot zawskiej w ieg d aja Logi so i w różnych fa tę z udziałem zawodników łódz= |(Zjedn.), Angermann (Geyer) szłym miesiącu „Chochlik* za-| Sm ma dzień nast, oraz nadpros 
r vin 55 sig zacznie, decydują zach sportu, kich. Program walk przedsta- |= Kilański (K. E.), Chmielew= |prezentuje publiczności nowe |23033400 Koncert 
ischer D x:0:3 wia się następująco: waga mur jski (I. K. P.) — Rubin (Barkoch [sity zangażowane 
ieznaneśj s sza; Mikuta (K. E.) — Wolrah jba) ; wagą półśrednia: Bana] przeważnie z Warszawy. KOENIGSWUSTERHAUSEN, 

poleci uragan am Widzew 3:1 (1:0) (Widz. Man.); waga kogucia: siak (I. K. P.) — Dzierżanow-| — Reorganizacja gruntow- 1635 m. | 
anspaf E klubó b M Baner Widz. Man.) — Wojcie”lski (Zjednoczone). na — zapewnia nas nowe kie- 1431500 Program dla dzieci, | 
nagrodzgQ j w robotn Z rownictwo literackie tej nad- |!50%—15.30 Program dia m y: 
j sztuki mistrzostwa: tudo SĄ scenki. — Od dekoratora do ak | sa46%0 Pise Frobenius: „Kobieta 


sHALK A?” 


na ekranie „Luny”. 


Każdy nowy film polski przyimo= 
wany jest przez publiczność lódzką 
nader entuzjastycznie, | 

Jeśli chodzi o „Halkę”, to sukces, 


niąc w krytycznych momentach 
Huragan od czasu do czasu za- 
graża bramce przeciwnika i nie. 
spodziewanie zdobywa przez J2- 
cha (głową) prowadzenie w 19 
min, Widzew przyśniata I nie wy 
korzystuję rzutu karnego przez 
Bończyka. 

Po przerwie Huragan zachęco- 
wy prowadzeniem dopingowany 
przez licznie zebraną publiczność 
gra o klasę lepiej, w 9 min. w za 
mieszaniu podbramkowem obroń 


że nap? Na boisku TUR. rozegrane zo 
ństwoWwy zawody powyższych zespo 
Johnie 9Y o mistrz, klubów robotni- 
onl, Weh w Łodzi, które przyniosły 
„yma! Śfspodziewane lecz w zupełno. 
fka. zasłużone zwycięstwo 
bronili M klasowemu zespołowi nad A 
awie, Oi drużyną Widzewa, i 
przekłjjźwycięzca, który wystąpił z 3 
tych, KRerw., okazał się zespołem o 
 oskańipSę lepszym, grając b. dobrze 
dalsześj Polu, natomiast pod bramką 
dn: głójpPeciwnika tracił głowę, czego 


tora wszystko nowe! Zaanga- 
żowaliśmy już doskonały ze- 
spół ze świetnym aktorem cha- 
rakterystycznym 
Bolesławem Orlińskim 

i znakomitą wodewilistką Jan- 
ką Leonowicz na czele. Będzie 
im również wiernie sekundowa 
ła Chojnacka była artystka 


x:0:X 


Ozon w pokoju. 


16.30—17.30 Koncert. 

17.30—17.55 „Z warsztatu opery kar 
meralnej" — Qudenberg 1 inni. 

18.00—18.25 Curt Wesse: „Film nie- 
my a film dźwiękowy”. 

18.30—1855 Dr. K, Relcherdt: „Bogo- 
wie germańscy”. 

19,00—19.25 Angielski dla początku- 
jących. 

20.00 Stare operetki. Następnie muzy. 
ka taneczna. 


mogąc przeżyć strasznego ciosu, rzu- 
ca się w nurty Dunajca. 

Reżyserja Konstantego Megllckie- 
Igo należycie wykorzystała scena- 
jaki odniósł ten film, jest zupełnie |rjusz, uczyniła wszystko co tylko 
usprawiedliwiony. |można było uczynić w ciężkich wa» 

Na specjalną uwagę zasługuje tu |runkach, w których jesteśmy zmu- 
sam temat osnuty na tle nieśmiertel-|szeni pracować, ażeby temat nic nie 
ne] opery Stanisława Moniuszki. stracił na swej wartości. 

Treść: Janusz Odrowąż, bogaty | Plenery — ładne, zdięcia — czy» 


werdykgwodem jest tak nikły wynik |ca kiem ARS strzela |szlachcic, pokochał FHalkę, piękną cór |ste, 
h zapi wysokości zadania stanęli o- [samobójczą bramkę, kę młynarza, Halka wbrew nalega-| Operator „Halki“ jest prawdzi- ior. A 
Mey | bramkarz, szczególnie W 21 min, z przeboju Jach niom dziadka, odtrąca starającego się|jwym artystą w swym Zawodzie. Czarodziejska lampa 


ybu OS A i 
jego W/fBtni bronił wspaniale, 
{Widzew grał wyjątkowo słabo 
Phoe z Pudlarzem na czele zi- 
KOGO, atak nie mógł zdobyć się 


o jej rękę młodego górala, Jontka. |Zdjęcia, dokonane przezeń, tchną rze 

Matce Janusza jednak nie przypa- |czywistym artyzmem, stoją na po- 
da do gustu romans syna, to też za- |złomie 
mierza ożenić go 


Instytut Doświadczalny w 
Po!sce w Poznaniu donosi* Po 
wynalazku imp, daiących moż 
ność korzystania z dobrodzie|- 


zdobywa trzecią bramkę, W | 
dzew pragnie uzyskać choć ho- | 
norową bramkę co mu się udaje 
przez Augustyniaka, Sędzia p. 


na, prawie nie zużywa prądu I 
w ciągu kwadransa regeneruje 
powietrze w pokoju, powodir 


rzetelnej sztukł. jąc charakterystyczny zapach 


au, Kd Żaden wysiłek. Grę rozpoczy: | Skibiński, odświzduje zawody na |, z córką stolnika, Z wykonawców wysuwa się najstwa zórskiego słońca w domu, |ozonu. Wynalazek ten będzie 
TE anoi Widzew, przeprowadza dość |15 min, przed końcem z powodu | Młody, porywczy Janusz, po- |ezoła Zorika Szymańska w roli Hal- została wynaleziona nowa elek |cennym nabytkiem w każdym 
T i ne ataki, lecz obrońcy i bram ciemności, słuszny prośbom matki, zaczyna stro |ki, Ciekawą sylwetkę starego góra- |tryczna lampa kwarcoworrtę- |szpitalu. poczekalni lekarza, sy, 


nić od Halki, Oburzony postępowa- 
niem rywala, Jontek otwiera Haice 
oczy. 

Halka biegnie do pałacu, 


la da! Konstanty Meglicki. Pozatem 
na wyróżnienie zasługują: Heleną Za- 
horska, Zofja Lindorfówna i Harry 
Cort. 

Całość wypadła jak najlepiej. 


pialniach i t. p, gdyż nietylko 
zastępuje inne sposoby prze- 
wietrzania lokali, . lecz tworzy 
górskie powietrze, działające 
zabójczo na wszelkie chorobo- 
twórcze mikroby. W szczegó!- 
ności będzie on dobrodziej- 
stwem dla piersiowo-chorych ! 


ciowa, która powoduje zupełną 
regenerację powietrza, jego de 
zyniekcję i zasilenie ozonem. 
Działanie tej lampy, zgłoszonej 
w Instytucie Doświadczalnym 
w Polłscąe, polega na wytwarza 
niu aktywnych. prawie niewi- 
docznych promieni, które roz- 


Ëz są zawsze na miejscu, br» 


mowe mistrzostwa Europy i świata. 


dzie sztucznej, 24 — 25 lutego w Hel 


Ina poź —:0:— 

w ch | 
| wyp 
ładne M 
, pły | Terminy mistrzostw zimowych 
1 wym opy | świata zostały ustalone W 
poczuła” ób. następujący: 


Prośby 
|znękanej losem dziewczyny nie odnio 


[sty skutku. Zrozpaczona Halka, j 


nie | 
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[| 
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częściie sp 32 im“ M. Dobrowolskiej i feljet 3 
EW PBLUSZCZ?. |gen" M Dobrowolskiej i feljoton „PRZYGODA LADY EDYTTY” | 


Oszczędność energji“ — oto ha | baju“, ostro krytykujący plotkar- 
" pod którem M. Bonisławska stwo kobiece i męskie, wreszcie re 
wstępnym artykule 37-go nu-| recenzje z teatrów i książek uzu- 
„bluszczu* rozwija system | pełniają bogato ilustrowany dział 


w „Odeonie” i „Wodewilu”. 


Treść filmu jest interesująca, Św tiiiga zbyteczne i męczące dlużyny, 
rusza zagadnienie ciekawe.  pełne|lecz ustępują one na plan dalszy wo- 


y osiąć, 


jest P 


ak 


rh, G ES : ; prawdy życiowej. bec znakomitej. reżyserji 1 świetnej 
ły. nien Möwanja nad sobą i umiejętne- | literacki. 
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MARTWA ŁACINA ŻYWYM JĘZYKIEJĆ 


Klub łacińskich dżentelmenów. 


W Ameryce dotychczas 


kształcenia klasycznego, Celem 
»ropagandy łaciny utworzono w 
oven Jorku „Klub łacińskich 
dżentelmenów”*. 

Założycielem tego klubu jest 
dr. Arkadjusz Avellarus, starzec 
80-letni, cieszący się opinją jedne 
go z 

najlepszych łacinników, 

Avellanus w ciągu szeregu lat 
wykładał łacinę w Brooklynie. 
Węgier z pochodzenia, mówi po 
łacinie tak samo swobodnie, jak 
w swym rodowitym języku lub 
po angielsku, 

Przed 18 laty wpadł Avellaaus 
na pomysł, żeby ze swymi przy- 
jaciólmi rozmawiać po łacinie, 
Ze względu na oryginalność idel | 
niektórzy z jego przyjaciół 

przyjęli tę propozycję. 

Następnie łaciniści zaczęli się 
dwa razy tygodniowo spotykać w 
niewielkiej kawiarni. Liczbą ła- 
cinistów wzrastała dzięki przyby 
waniu nowych. W ciągu lat 18-tu 
idea ta miła tak silną podstawę 
że założono klub, 

Członkowie klubu rozmawiają 
wyłącznie po łacinie, korespondu 


jest |żytnym Rzymie nie było jeszcze. pomocnicy przekładają obecnie 
znaczną liczba zwolenników wy: |Starzec przetłumaczył na łacinę |na jezyk Cycerona powieści de- 
kilka znanych utworów np. Robin |tektywne. 
sona Krozoe. Jego przyjaciele !|swiatło dzienne, 


Świat przestępców stanowi 
mniej lub więcej zamknięte towa 
rzystwo, państwo w państwie, sto 
warzyszenie o własnych typowych | 
obyczajach i zwyczajach, podłe- 
gających modzie. Słowem w świe 
cie przestępców dzieje się tak, 
jak w normalnem społeczeństwie, 
z tą jedynie różnicą, że mody, t, j. 
zmieniające się chwilowo zwycza- 
je, przystosowane są ściśle do 
celów antyspołecznych, a stoso- 
wanie się do nich wynika wyłącza 
nie z powodu celowości i praktycz 
nej potrzeby. 

Nauka o przestępstwie, krymi- 
nologja, ograniczyła się dotąd do 


ją ze sobą w tym języku I czynią 
przygotowania do wydawania 
gazety łacińskiej, 
Ideał Avellanusa polega na 


tem, aby zamienić łacinę w roz- 
mowny, żywy język, Wymyśla on 
słowa i pojęcia, których w staro 


— Prosze o bilet na dzisiej» 
«ze przedstawienie, r 
_— Niestety, nie mamy juź 
dwóch miejsc obok siebie. 


Podsłuchane. 


PRÓBA. 


— Po czem można poznać 
wiek kury? 

— Po. zębach. 

— Kura przecież niema zę- 
bów! 

— Po swoich własnych zę” 
bach. 


POWODZENIE. 


— Co porabia Gwizdalski? 

— Ma  przedstawicielstwo 
margaryny, 

— Jak mu idzie? 

— Jak po maśle. 


* WŚRÓD PRZYJACIÓŁ. 


— Pomyśl, spotkałem czło- 
wieka, podobnego do ciebie, 
jak kropla wody. 

— Ale chyba nie dałeś mu 
tych dwudziestu złotych, na 
które czekam już półtora ro” 
ku? 


WYJATKI. 


| Żona (podczas sceny mał 
żeńskiej), 

— Powiedz, czy wszyscy 
mężczyźni są idjotami? 

— Nie wszyscy, są też į nie- 
Łonaci. 


CZYSTOŚĆ, 


Wiener przychodzi do łaźni. 

— Ile kosztuje bilet do wam- 
ny? 

— Dwa złote, 

— To drogo, 

— Niech pan weźmie dziesięć 
kąpieli w abonamencie, To ko- 
sztuje tylko dwanaście złotych. 
Duża oszczędność. 

— Co mi to za oszczędność? 
Skąd ja mogę wiedzieć, że jesz- 
cze będę dziesięć lat żył? 


wniosków z badań poszczegól- 
nych zbrodni i do obserwacji od- 
dzielnych przedstawicieli świata 
przestępczego, opierając się prze 
ważnie na aktach spraw sado»! 
wych i psychologicznych lub psy 
chjatrycznych badaniach podsąd- 
nych. 

Jest zrozamiałe, że dotąd nie 
rozporządzamy odpowiednim ma 
terjałem rezultatów ścisłych. Bra- 
ki bowiem tej metody są aż nadto 
wyraźne: przestępca uwięziony 
jest innym człowiekiem niż 

przestępca na wolności. 
Nigdzie tak nie szerzy się obłuda, 
jak w zakładach karnych: udaje 


|się chorobę, by dostać się do 


szpitala i uzyskać sposobność łat. 
wiejszej ucieczki; udaje się po- 
prawę, by uzyskać wcześniejsze 
zwolnienie; udaje się żal, by uzy 
skać wyrok łagodniejszy. 

Wstęp do świata przestępczego 
dla osób postronnych jest bardzo 
tradny. Jednak są ludzie, którym 
udało się przedostać do niego w 
celach obserwacji. 

Bywało dawniej we zwyczaju 
przygotowywać się zgóry i syste- 
matycznie do popełnienia zbrod- 
mi. Dziś zaś włamania dokonywa: 
ne są przeważnie na zamówienie. 
To ostatnie pochodzi od pasera, 
który chwilowo potrzebuje takie- 
go lub innego towaru, niekiedy 
zaś od samego poszkodowanego, 
który pragnie zrobić dobry inte- 
res na sumie ubezpieczeniowej. 
W podobnych wypadkach oczywi 
ście sam udziela wskazówek, aby 
rzecz cała przeszła składnie i 
szybko. Doszło do tego, w szcze- 
gólności zagranicą, że przestępcy 
przez pośrednika składają upa- 
trzonemu osobnikowi oferty „nad 
prawienia** swej sytuacji gospo- 
darczej. Podobnie dzieje się ze 
złodziejami transportów towaro- 
wych. Pośrednik w restauracjach 
i knajpach wchodzi 

w.stosunki z woźnicami 
i proponuje im „interes* dla na- 
prawy warunków finansowych. 

Ten rodzaj kradzieży — speku 
lacja na ubezpieczenie — stał się 
bardzo modny zagranicą. 

Inna znowu nowa moda polega 
na technice wykonania włamania, 
Dawniej obierano prostą drogę: | 
okno lub drzwi, Dziś szuka się 
krętych dróg: przechodzi się ra- ||| 
czej przez mur niż przez drzwi.|- 
Przyczyna jest jasna: 
zazwyczaj szczelnie zamknięte i 
dokładnie zabezpieczone. Robota 
otworów w ścianie jest tak pte- 
cyzyjna, że odrazu poznaje się 
po niej zdolnych fachowców. 

Te metody przestępstwa zostały 
przystosowane do doby nowocze 
snej. 

Tempo, pośpiech i rytm 
naszych czasów odbijają się także 


rażu i reperacyj, a w większości | 
wypadków nawet i benzyny. 

Metody oszustwa zostały także| cego przed sądem. 
przystosowane do nowych prądów 
handlowych, 


meblowanych 
mywali tylko niewielkie 
zje. Nowoczesny oszust na wielką 
skalę zajmuje komfortowe miesz- 
kanie i posiada samochód własny. 
Prezentuje się dobrze i robi bar- 
dzo solidne wrażenie. Gdy przy: utrzymując, że już 
chodzi do krachu, okazuje się, że 
posiada intercyzę, 


go małżonki, gdy natomiast kapi- 
tał „firmy“ składa się z zajętych. 
przez komornika mebli i „doświad | 
czenia kupieckiego*, 


drzwi są k=IN<WWSKZU=M | | S 


życie przedpotopowych ludzi 


„£ CAO 


4 tomy ujrzały 
rydycznym jest 


zx = 


pokojach i otrzy: 
prowi- 


zuje 


podział majątku, a mieszkanie i samobójstwo, a ojciec 
samochód stanowią własność je-| skłonnoćci nienormalne lub za- 
burzenia umysłowe. O sobie zaś 
twierdzi, że cierpi na częste bóle 
głowy, brak pamięci i ataki me- 
| lancholji itp. Trudno w podab- 


Jesienny połów. 


DOM 


Rybak wyruszył na połów, 
rzucił swe sieci do morza, 
gdy je wydobył zpowrotem 
syreną złowiła się hoża, 


Rybak wie dobrze, że przecież 


ta pół-kobieta, pół-ryba, 


nie zedrze nigdy pończoszek, 


an? bucików też chyba.. 


studjów roz- 


na moment psychologiczny, 


jego byli zdegenerowanymi alko 
gwarantującą | holikami, bliski krewny popełnił 


TZ m 


Zona pod władzą mężaliź 
Ciekawa scena w banku. 


Jak wiadomo, we Francji pra |mal zupełnie niewłasnowolną ` 
ie- [wa kobiet zamężnych są nader |pozostaje przez całe życie po! 
już |ograniczone. Pod względem ju- |opieką i 
mężatka nie- 


władzą meża, 


Wykorzystane zdobycze techniki i nauki. 


STĘP W SWIATKI 


- A chęć złożenia w banku więk! 
è szej sumy pieniężnej. W chi 
dl u gdy formalności miały być a 
7 g|załatwione, przyszła ra my 
= | 
Rozbrat z tradycją. 
Wielce znamienne jest nowocze | nych wypadkach uważać podsąd- 
sne stanowisko zbrodniarza, stoją' nego za osobę zdrową. Rzeczo- |; 
Taktyka jego| znawca staje się 
jest nietylko rezultatem doświad | najgorszym razie 
| czenia w praktyce, lecz 
Oszuści dawniejsi mieszkali w także z mozplnych > ed 
praw sądowych. W dzisiejszych 
czasach przestępca nie tłumaczy 
się już potrzebą lub cudzą namo 
wą, lecz w obronie swojej wska- 


sprawę, 


Młodsze pokolenie przestępców | dątna 
chętnie odwiedza wielkie zakła- prędko 
kawiarnie, | 
gdzie czuje się swobodniej i spo ||ecz 
kojniej niż w podejrzanych loka | wyjścia. 


dy restauracyjne i 


lach. 


W ten sposób 


| -:0:— 


chwycił ją w tęgie ramlona 

i szepnął w uszko: — ach luba, 
z tobą się tylko ożenię. 

Trzeba znać mądrość Kaszuba, 


w dolinie Eufratu. 


potrzebny i w 
przedłuża to 


zmieniają  sięjjest jej córką? — zapytał. 
zwyczaje w świecie przestępców 
według swoistej im mody. Jedna 
tylko moda wspólnie panuje w 
normalnem i przestępczem towa 
rzystwie: moda kobiecych stro- 
jów. Niestety staje się przyczyną | pełnoletnia (lat 22) | stanu WS 
niejednego przekroczenia prawa 


=| |Kameralny; — Egzotyczna kury 


w przestępstwie. Cecha epoki ma 
luje się także w zwyczajach prze- 
stępców. Zbrodniarz z slodkie 
lub wózkiem ręcznym dla tran- 
sportu rzeczy kradzionych należy 
do przeżytków. 

Dziś przestępca zajeźdża autem 
prywatnem i w niem unosi swój 
łap, Oczywiście auto także pocho 
dzi z kradzieży i po dokonanej 
„robocie“ częstokroć pozostawio- 


W Mezopotamii, w okolicach 
starożytnego miasta chaldejskie- 
go Ur, pracuje od dłuższego cza 
su misja archeologiczna, utworzo 
na wspólnie przez Muzeum Bry- 
tyjskie į przez Muzeum Uniwer- 
sytetu w Pensylwanji, Kierowni- 

iem jej jest znany archeolog, 
prof, dr, Leonard Woolley, 
Misja ta dokonała już szeregu 
zadziwiających odkryć, a ostatnie 
jjej badania potwierdziły całko- 


ne zostaje na pierwszym rogu u- wicie 


licy, bowiem przy następnej oka- 
zji nietrudno zdobyć drugie. Jest 
to procedura tania i celowa: nie 
trzeba płacić podatków, ani ga- 


Redaktor naczelny; Franciszek Probst 


opowieść biblijną o potopie, 


sięwziętych ostatnio pracach wy |nego użytku, prof. Woolley udzie- 
|kopaliskowych oświadczył, że po |lił szeregu informacyj o życiu 
|top, o którym mówi Pismo Św rzedpotopowych ludzi w dolinie 
| który pewni ludzie uważali do: | Eufratu, którzy mieszkali w cha- 
tąd za pozbawioną podstaw legen |tach z trzciny, ale mimo to znali 
dę, jest faktem niezaprzeczonym | broń i wyroby z metalu, Ci pierw 
„Nie jesteśmy w stanie — mówił |si ludzie musieli już mieć dość 
uczony — ustalić daty tego wyda |rozwiniętą kulturę, ponieważ zna 
rzenia, ale znamy dziś jego skut- |ieziono wyroby ceramiczne, perły 
ki I wiemy, że miało ono miejsce | ozdoby z kamienia, marmuru | a- 
i że było końcem pewnei epoki labastru, a nawet resztki koło- 
historycznej w dolinie Eufratu“. | wrotków. 
Opierając się na licznych odna 


Odbito na wlasnej 


w 


maszynie rotacyjneż 


Dr. Woolley w odczycie o przed- |lezionych przedmiotach codzien- Raj: — Krzyżowe drog! białych 


Za wydawnictwo odpowiada: Władysław Stypułkowski 
przy ulicy Zawadzkiej ur 4 Za redakcję odpowiada; Romas Furm.ański. 


ru 
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Ciekawy przykład, do jakby 
anomaliji doprowadza ten stal 
prawny, przytacza jeden | 
dzienników francuskich: 4 

W jednym z banków parai 


skich zgłosiła się przy okienść ED 
starsza dama w towarze ne, Roko 
młodej osoby i oświadczyła Peat 


| uwaga, że dami l 
ljest może mężatką. Gdy klicit 
jka potwierdziła to mniematig 
urzędnik oświadczył: W tych 
|warunkach nie możemy pram 
lląć pieniędzy bez upoważie 
inia męża pani. Ż 
— Kiedyż mojego męża Ef 
ma w Paryżu — oświadć: 
— i nie przyjedzie 


zakłopotamć 
znalazł A 


— Czy towarzyszka panl 
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